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KOMUNIKAT
Rady Ministrów Spraw Zagranicznych

Na swym ostatnim posiedzeniu Rada Ministrów Spraw Zagranicznych 
4 mocarstw zatwierdziła tekst następującego komunikatu:

W dniach od 23 maja do 20 czerwca 1949 r, odbyła się w Paryżu VI Sesja 
Rady Ministrów Spraw Zagranicznym], na której przedstawiciele 4 mocarstw 
omawiając sprawę Niemiec i traktatu pokojowego z Austrią, nowzięli następu­
jące decyzje:

Sprawa traktatu pokojowego z Japonią
iemaiem obrad
na ostatnim posiedzeniu

SOSji Rady Ministrów Spraw Zagranicznych
Min. WYSZYŃSKI domaga się

uczestniczenia Chin w pracach WIELKIEJ CZWÓRKI

Paryż (PAP)i Na końcowym plenarnym 
posiedzeniu Rady Ministrów Spraw Zagranicz­
nych odbytym pod przewodnictwem Bevina, 
ministrowie zatwierdzili protokoły posiedzeń 
sesji paryskiej.

W związku z zatwierdzeniem tych proto­
kołów Wyszyński przypomniał, że 23 maja 
delegacja radziecka zapytała czy nie byłoby 
możliwe uzgodnić, kiedy Rada Ministrów Spraw 
Zagranicznych zbierze się z udziałem Chin, 
aby rozpatrzeć sprawę traktatu pokojowego 
z Japonią.

Jak wynika z naszych protoko­
łów — oświadczył Wyszyński — 
nie wszyscy ministrowie wypo­
wiedzieli się wówczas w tej kwe­
stii. W szczególności p. Bevin 
stwierdził, że musi przeprowadzić 
konsultację z rządem JK. Mości. 
Sprawa zatem pozostała otwarta.

Wyszyński przypomniał następnie 
oświadczenie Achesona, złożone 23 
maja, iż należy nabyć doświadcze­
nie w rozpatrywaniu tego rodzaju 
zagadnień i że rozpatrzenie sprawy 
poruszonej przez delegację radziec­
ką zależeć będzie od pomyślnego 
rozstrzygnięcia tych problemów, któ­
re znajdują się na porządku obrad 
bieżącej sesji.
Muszę stwierdzić — podkreślił w 

związku z tym Wyszyński — że po­
mimo niemożności osiągnięcia porozu­
mienia w zasadniczych sprawach przy­
wrócenia jedności gospodarczej i poli­
tycznej Niemiec i traktatu pokojowe­
go z Niemcami szereg zagadnień roz­
wiązano. Wynika z tego, że warunki, 
o których mówił p. Acheson, istnieją. 
Tak więc obecnie można odpowiedzieć 
na pytanie postawione przez delegację 
radziecką.

Odpowiadając na pytanie Wyszyń­
skiego. Bevin oświadczył, iż rząd bry­
tyjski nie może w chwili obecnej po­
dać fakiegoś terminu, w którym Rada 
Ministrów mogłaby się zebrać dla 
rozpatrzenia sprawy * traktatu pokojo­
wego z Japonią.

Z kolei Acheson stwierdził, że prag- 
nąłv; wyłuszczyć punkt widzenia rzą­
du USA nie tylko w sprawie terminu 
zwołania sesji Rady Ministrów w kwe­
stii traktatu nokojowego z Japonią. 
Rząd Stanów Zjednoczonych nie uwa­
ża, by Rada Ministrów Spraw Zagra­
nicznych była „właściwą organizacja 
dla przygotowania traktatu pokojowe­
go z Japonią". Wbrew faktom Ache­
son utrzymywał, że „Układ poczdam­
ski nie nakłada obowiązku wykorzy­
stania Rady Mmistrów Spraw Zagra­
nicznych dla tego celu." Rząd USA w 
dalszym ciągu uważa, że przygotowa­
nie traktatu pokojowego z Japonią 
winno być powierzone konferencji, 
złożonej z przedstawicieli państw na­
leżących do komisji do spraw Dale­
kiego Wschodu.

Schuman oświadczył, że Francja 
leszcze przed dwoma laty zaakcepto­
wała powyższy pogląd Stanów Zjedno­
czonych i że 
zmianie.

Wyszyński 
poczdamski 
„konferencja

jej stanowisko nie uległo

Ministrów Spraw Zagranicznych, repre­
zentującej 5 głównych mocarstw dla 
kontynuowania nieodzownej przygoto­
wawczej pracy w dziedzinie pokojo­
wego uregulowania i rozpatrzenia in­
nych zagadnień, które od czasu do 
czasu mogą być przekazywane Radzie 
za zgodą uczestniczących w niej rzą­
dów."

Następnie Wyszyński powołał się na 
ten punkt układu poczdamskiego, któ­
ry głosi, że „rozstrzygając każde z tych 
zadań, tj. zadań pokojowego uregulo­
wania, Rada składać się będzie z 
członków, reprezentujących te pań­
stwa, które podpisały warunki kapitu­
lacji, podyktowane temu państwu nie­
przyjacielskiemu, którego zadanie to 
dotyczy."

JAKIEŻ PAŃSTWA PODYKTOWA­
ŁY WARUNKI KAPITULACJI JA­
PONII? WŚRÓD INNYCH — RÓW­
NIEŻ CHINY. Z TEGO TEŻ POWODU 
CHINY MAJĄ PEŁNE PRAWO U- 
CZESTNICZENIA W RADZIE MINI­
STRÓW SPRAW ZAGRANICZNYCH 
W TOKU 
TRAKTATU 
PONIĄ.

Można by 
Chiny mogą 
jako członek komisji do spraw Dale­
kiego Wschodu. Na to mogę odpowie­
dzieć: układ poczdamski przewiduje u- 
dział Chin nie w komisji do spraw Da­
lekiego Wschodu, lecz w Radzie Mini­
strów Spraw Zagranicznych.

W każdym razie — ciągnął dalej 
Wyszyński — sprawa, czy Chiny win­
ny uczestniczyć w pracach Rady MI 
nistrów Spraw Zagranicznych podczas 
opracowywania traktatu pokojowego z 
Japonią, nie może podlegać dyskusji. 
Chiny brały udział w wojnie przeciw­
ko Japonii wówczas, gdy ©•pracowano 
układ poczdamski.

Nie kwestionując argumentów mi­
nistra spraw- zagranicznych ZSRR, 
przedstawiciele mocarstw zachodnich 
trwali nadal na swoim stanowisku. 
Z tego powodu nie powzięto żadnej 
decyzji co do terminu, w którym Ra­
da Ministrów Spraw Zagranicznych 
z udziałem Chin winna się zebrać 
dla przygotowania traktatu pokojo­
wego z Japonią.
Z KOLEI MINISTROWIE SPRAW 

ZAGRANICZNYCH i ZATWIERDZILI 
KOMUNIKAT O WYNIKACH SESJI 
PARYSKIEJ.

Przed zamknięciem sesji przewodni­
cząc Bevin wyraził podziękowanie 
prezydentowi republiki francuskiej, 
rządowi francuskiemu, ministrowi 
5praw zagranicznych Francji Schuma-

nad przygotowaniem

traktatu
pokojowego 

z JAPONIĄ 
pracy. Również Wyszyński i Acheson 
wyrazili rządowi francuskiemu wdzięcz­
ność za gościnę. W odpowiedzi na co 
min. Schuman oświadczył: „Jestem 
przekonany, że prezydent i rząd będą 
głęboko wzruszeni tymi słowami. C£ły 
naród francuski był szczęśliwy, mogąc 
gościć konferencję w Paryżu. Przywią­
zywał on do niej duże nadzieje. Kon­
ferencja zakończyła się sukcesem, któ­
ry zapewniony został dzięki duchowi 
wzajemnego zrozumienia.

Na tym Konferencja Paryska mini­
strów spraw zagranicznych zakończy­
ła swe obrady.

Z ostatniej chwili:
PARYŻ (PAP). We wtorek Minister 

Spraw Zagranicznych — Wyszyński 
wraz z członkami delegacji radzieckiej 
na sesję Rady Ministrów Spraw Zagra­
nicznych opuścił samolotem Paryż, uda­
jąc 6ię do Moskwy.

Sekretarz stanu USA — Acheson od­
leciał do Nowego Jorku już w nocy 
z poniedziałku na wtorek, powrócił 
również do Londynu minister Bevin.

LONDYN (PAP). Jak się dowiadu­
je Agencja Reutera, zastępcy ministrów 
spraw zagranicznych 4 mocarstw przy­
stąpią do redagowania tekstu traktatu 
z Austrią w czwartek 30 czerwca, 
opierając się na wynikach, osiągnię­
tych podczas paryskiej sesji Rady Mi­
nistrów Spraw Zagranicznych.

PRZYGOTOWYWANIA
POKOJOWEGO Z JA-

nam odpowiedzieć — 
brać udział w tej pracy

oświadczył, że układ _.
stwierdza wyraźnie, iż nowi i wszystkim pracownikom gene- 
osiągnęła porozumienie ralnego sekretariatu za uzgodnienia 

w sprawie powołania do życia Rady poczynione delegacjom i za pomoc w

Sprawa niemiecka
Mimo niemożności osiągnięcia na tej sesji porozumienia w sprawie przywró­

cenia gospodarczej i politycznej jedności Niemiec, MINISTROWIE SPRAW ZA­
GRANICZNYCH FRANCJI ZSRR, WIELKIEJ BRYTANII I STANÓW ZJEDNO­
CZONYCH BĘDĄ KONTYNUOWALI SWE WYSIŁKI W KIERUNKU OSIĄG­
NIĘCIA TEGO CELU, PRZY CZYM UZGODNILI OBECNIE CO NASTĘPUJE:

I W czasie trwania IV sesji Zgromadzenia Narodów Zjednoczonych, które ma 
się zebrać we wrześniu br. 4 rządy za pośrednictwem swoich przedstawi­

cieli na Zgromadzeniu dokonają wymiany poglądów odnośnie daty i innych wa­
runków zwołania następnej sesji rady ministrów spraw zagranicznych dla omó­
wienia zagadnienia niemieckiego.

O Władze okupacyjne w świetle Intencji ministrów kontynuowania wysiłków dla 
przywrócenia jedności gospodarczej i politycznej Niemiec będą konsultowały 

się w Berlinie na płaszczyźnie 4-stronnej.
Q Konsultacje te będą miały m. in. na celu złagodzenie skutków obecnego admi­

nistracyjnego podziału Niemiec i Berlina, w szczególności w sprawach niżej 
wymienionych:

a) rozszerzenia handlu 1 rozwoju stosunków finansowych i gospodarczych mię­
dzy strefami zachodnimi a strefą wschodnią oraz między Berlinem a strefam;

b) ułatwienia ruchu osobowego i towarowego oraz wymiany informacji między 
strefami zachodnimi, strefą wschodnią i między Berlinem a strefami;

c) rozpatrzenia spraw stanowiących przedmiot wspólnego zainteresowania a 
dotyczących administracji 4 sektorów Berlina.

/i Do pomocy nad sprawami wyszczególnionymi w paragrafie 3. odnośne władze 
“ okupacyjne mogą wezwać ekspertów niemieckich i odpowiednie organizacje 

niemieckie znajdujące się pod ich jurysdykcją.
Ef Rządy Francji, ZSRR. Zjednoczonego Królestwa i Stanów Zjednoczonych zgod- 

nie postanawiają, że porozumienie zawarte w Nowym Jorku 4 maja 1949 r. 
ma być utrzymane w mocy.

Władze okupacyjne zalecają czołowym niemieckim organizacjom gospodarczym 
v strefy wschodniej i stref zachodnich, aby ułatwiły ustanowienie ściślejszych 

więzów gospodarczych między strefami oraz bardziej skuteczne wykonanie układów 
handlowych 1 innych porozumień gospodarczych.

Traktat austriacki
Ministrowie Spraw Zagranicznych zgodnie postanowili*

a)
b)
c)

d)

że granice Austrii będą takie same, jak w dniu 1 stycznia 1938 r.;
że traktat dla Austrii będzie przewidywał że Austria ma zagwarantować 
ochronę praw mniejszości słoweńskiej 1 chorwackiej w Austrii;

że nie będzie się ściągać odszkodowań od Austrii, ale że Jugosławia otrzyma 
prawo zajęcia, zatrzymania albo zlikwidowania własności praw 1 interesów 
austriackich na terytorium Jugosławii;

że Związek Radziecki otrzyma od Austrii 150 milionów dolarów w walucie, 
podlegającej wolnej wymianie płatnych w ciągu 6 lat;

że ostateczne rozliczenie będzie przewidywało:
Pozostawienie Austrii wszelkiej własności, praw lub interesów.
Wszelka własność prawa i interesy, przekazywane ZSRR jak również własność, 
prawa i interesy które ZSRR ustępuje Austrii, będą przekazywane bez obcią­
żeń lub roszczeń bądź ze strony ZSRR bądź też Austrii;

Oże wszelkie dawne aktywa niemieckie, które stały się własnością ZSRR, nie 
podlegają wywłaszczeniu bez zgody ZSRR;

że zastępcy wznowią w najbliższym czasie prace aby nie później niż 1 wrześ- 
nia 1949 r. osiągnąć porozumienie co do całości projektu traktatu. .

Zwycięstwo komunistów
w wyborach administracyjnych TRIESTU

RZYM (PAP). Wybory administra­
cyjne w pięciu gminach na obszarze 
Triestu w strefie A (okupowanej przez 
Anglo-amerykanów), które odbyły 6ię 
19 bm., przyniosły wielkie zwycięstwo 
partii komunistycznej. W największej 
z tych gmin, Muggia, gdzie większość 
ludności stanowią Włosi, partia komuni­
styczna przystąpiła samodzielnie do 
wyborów, podczas gdy w czterech in­
nych gminach o większości słoweńskiej 
postępowe siły demokratyczne wysta­
wiły wspólną listę „włosko-słoweńskiej 
unii antyfaszystowskiej".

Titowcy ponieśli w wyborach we 
wszystkich pięciu gminach całkowitą 
klęskę, podobnie jak w wyborach w 
ub. tygodniu w Trieście.

Muggia, partia komunistyczna uzy­
skała 4182 głosy, 57 proc. 17 manda-

tów; chrześcijańska demokracja —- 
2046 głosów, 27 proc. 9 mandatów; Ti- 
towcy —■ 323 gjosy, 4 proc. 1 mandat 
trzy pozostałe mandaty otrzymali re­
publikanie i saragotowcy.

Gen. Janusz ZARZYCKI
prezesem C. U. S. Z.

WARSZAWA (PAP). Prezes 
Rady Ministrów mianował prze­
wodniczącego Związku Młodzieży 
Polskiej gen. Janusza Zarzyckiego 
prezesem Centralnego Urzędu 
Szkolenia Zawodowego.

Wykrętne zeznania Doboszyńskiego
nie zdołają ukryć prawdziwego oblicza

z.drajctg i szpiega
WARSZAW A (PAP). W zakończeniu drugiego dnia procesu Adama 

Doboszyńskiego i przez cały trzeci dzień rozprawy oskarżony odpo- 
biadał na pytania prokuratora. Wyjaśnienia Doboszyńskiego dotyczyły 

‘ jego działalności w kraju w okresie przedwojennym i na terenie emi­
gracji w czasie wojny.
Oskarżony charakteryzuje 

Stronnictwa Narodowego i 
paktu niemiecko-polskiego o 
sji z roku 1934, stwierdzając, 
Stronnictwie Narodowym 
tej sprawie były podzielone. Część 
członków SN uważała, że porozumie­
nie polsko-niemieckie „stabilizuje za­
chodnie granice Polski".

Na pytanie, czy zetknął się z poglą­
dem, iż współdziałanie Polski z Niem­
cami może przyhieść korzyści teryto­
rialne Polsce, oskarżony daje odpo­
wiedź przeczącą.

W następstwie tego prokurator 
wobec wykrętnych i niezgodnych z 
uprzednio złożonymi zeznaniami od­
powiedzi oskarżonego, prosi sąd o 
pozwolenie w każdym wypadku od­
czytywania aktu śledztwa. 
Przychylając się do wniosku proku­

ratora, Śąd ujawnia następujące ze­
znanie Doboszyńskiego: „Jednym z 
naczelnych zadań propagandy hitle­
rowskiej, było uzyskanie współdziała­
nia polsko-niemieckiego przeciw ZSRR.

stosunek 
swój do 
nieagre- 

że w 
zdania w

Już w pierwszej instrukcji, którą 
otrzymałem od swych berlińskich mo­
codawców — stwierdza dalej oskarżo­
ny — była mowa o planach Hitlera po­
rozumienia między Niemcami a Polską 
w celu wspólnej walki z ZSRR, i nuta 
ta przewijała się w dalszych instruk­
cjach, zwłaszcza w tym, że Polska na 
tym porozumieniu ma uzyskać korzy­
ści terytorialne."

Organizator 
bojówek faszystowskich
Kontynuując zeznania Adam Dobo- 

szyński przedstawia swą działalność 
nad zorganizowaniem związków zawo­
dowych „Praca Polska", których zada­
niem miało być zwalczanie klasowych 
związków zawodowych.

Obszernie omawia oskarżony sprawę 
bojówek SN, które — jak wyjaśnia — 
miały służyć dla „ochrony zebrań oraz 
akcji wyborczej", zaś formowane były

takie, jak „ochrona" polskich straga­
nów na jarmarkach.

Mówiąc o pracy organizacyjnej i 
szkoleniowej w terenie oskarżony po­
twierdza swe zeznania złożone w śledz­
twie, kiedv to powiedział: „Staraliśmy 
się o pikietowanie sklepów żydów- “ 
skich, kolportowanie prasy narodowej, 
prowokowanie zajść antyżydowskich, 
z policją itp. Zajścia te pozwalały na

Podstawą dla wyszkolenia grup na­
rodowych były publikacje Dmowskie­
go, prof Rybarskiego oraz książka o- 
skarżonego pt.: „Gospodarka narodo­
wa". Specjalne znaczenie miały książki 
antysemickie jak np. „Zmierzch Izrae­
la" Rolskiego i dwa, czy trzy inne wy­
dawnictwa, traktujące o masonerii.

Z kolei prokurator pyta oskarżonego 
o jego prace w czasopismach, wycho­
dzących w okresie 1934'36 r Oskarżony 
wyjaśnia, że pisywał artykuły do „Pro­
sto z Mostu", „Myśli Narodowej", do 
„Warszawskiego Dziennika Narodowe­
go", do „Orędownika" i „Szczerbca".

Następnie oskarżony udziela Sądowi 
wyjaśnień w związku z zajściami, któ­
re miały miejsce w roku 1936. ,.W Kra­
kowie — mówi oskarżony — były zaj­
ścia, wywołane strajkiem w firmie

przeważnie z młodszych zapalczywych I ..Semperit", które doprowadziły do 
elementów. starcia z policją i pewnej ilości zabi-

Bojówkom tym wyznaczono zadania!tych i rannych.



Poza nawiasem narodu MoMautuz dnia

Kiedy w 1933 roku wywiad niemiecki angażował inżyniera A- 
dama Doboszyńskiego, mało znanego wówczas i niedowarzonego 
działacza, „narodowego**, nie była to zwyczajna transakcja szpie­
gowska. — Kupno pospolitego agenta, który za pieniądze dostar­
czać będzie wiadomości. Chodziło o znacznie większą stawkę: 
o stworzenie w Polsce agentury, która systematycznie kierować 
będzie filtrowaniem na teren Polski ideologii faszystowskiej.
Doboszyński zaprzecza na rozprawie 

gołosłownie faktom współpracy z wy­
wiadem niemieckim, do których przy­
znał się w śledztwie. (Zaczekamy, ja­
kie będzie stanowisko oskarżonego w 
to-ku postępowania sądowego — po­
wiedział prokurator...) Ale jeśli chodzi 
o sprawę rosnących wpływów hitle­
rowskich w tzw. „obozie narodowym" 
i jeśli chodzi o to, że działalność Do­
boszyńskiego szła wyraźnie po linii 
wzmacniania tych wpływów, na nic 
się nie zdają wykręty.

Wpływy niemieckie
Szczególnie wyraźne były te wpły­

wy niemieckie w środowisku łódzkim, 
gdzie w szeregach Stronnictwa Naro­
dowego było wielu Niemców i gdzie 
niewątpliwie dzałali niemieccy agenci
— stwierdza Doboszyński na rozpra­
wie. Nie trzeba zresztą przypominać 
rzeczy notorycznie znanych: lata po­
między 1933 a 1939 rokiem to był o- 
kies, w którym nacjonaliści spod zna­
ku ONR i SN czy „Falangi" pełnymi 
garściami czerpali z teorii i praktyki 
hitlerowskiej, pragnąc zastosować ją 
dla objęcia władzy w Polsce.

Były to jednak zarazem łatą budze­
nia się . coraz większej czujności mas 
ludowych, powstających do walki z 
faszyzowaniem życia polskiego. To są 
czasy nie tylko Myślenic i Przytyka, 
ale czasy montowania frontu ludowego, 
czasy „Semperitu" strajków okupacyj­
nych i strajków chłopskich. I jest 
rzeczą zupełnie logiczną, wypływającą 
z najistotniejszych założeń tego ruchu,
— który mieniąc się być „narodowym" 
wchodził w coraz ściślejsze związki z 
doktryną i praktyką nacjonalizmu ale 
niemieckiego — że w walce p władzę, 
głównego wroga widział nie w dzier­
żącej wówczas tę władzę klice sana­
cyjnej, ale właśnie w radykalizujących 
się masach ludowych.

ści, Grabowski z własnej inicjatywy 
udzielił mu urlopu z więzienia, gdyż 
widocznie liczył się z potrzebą zaskar­
bienia sobie względów obozu, który 
może niedługo znaleźć się przy wła­
dzy. Oto jeden z wymownych dowo­
dów sposobu myślenia ludzi frontu, do 
którego należała wówczas zarówno sa­
nacja, jak endecja: frontu reakcjii.

W tym wypadku zresztą może po­
wody były jeszcze inne: Doboszyński 
zeznał, iż słyszał pogłoski, jakoby min. 
Grabowski był związany z wywiadem 
niemieckim. Kto jak kto, ale Dobo-

szyński mógłby prawdopodobnie coś o 
tym powiedzieć...

Swą walkę z rosnącymi siłami pol­
skiego obozu postępu kontynuował 
Doboszyński i w czasie wojny. Tym 
razem szło o zahamowanie wszystkie­
go, co mogło wzmocnić opór narodu 
przeciw okupacji faszystowskiej — 
niemieckiej, a więc w Anglii główny 
wysiłek Doboszyńskiego idzie 5V kie­
runku podkopywania rządu gen. Si­
korskiego, a szczególnie sabotowania 
wszelkich prób porozumienia tego rzą­
du ze Zw. Radzieckim, najkonsekwent- 
niejszym wrogiem faszyzmu. Temu ce­
lowi służy pisemko ,.Walka", w tym 
celu zakłada Doboszyński tzw. komi­
tet zagraniczny „Obozu Narodowego". 
I nie jest bynajmniej przypadkiem, że 
po zmianie polityki Sikorskiego wo­
bec ZSRR i po śmierci generała, — 
„Walka" przestaje wychodzić a komi­
tet zostaje rozwiązany. Były niepo­
trzebne...

Za pośrednictwem NSZ...

Front rodzimej reakcji
Na rozprawie Doboszyński zeznał, 

że sanacyjny minister sprąwiędliwo-

Nie jest również przypadkiem, że w 
1943 r., kiedy po Stalingradzie Niem­
cy stają w obliczu nadchodzącej klę­
ski, a w odpowiedzi na terror niemiec­
ki wzmaga się zainicjowany przez 
gwardię ludową czynny opór społe­
czeństwa polskiego — Doboszyński 
występuje z tezą „ekonomii krwi" i 
ma zamiar przedostać się do Polski. 
Chciał, — jak mówi — wobec wzra­
stających tendencji powstańczych, 
przeciwdziałać im i, przybywszy do 
Polski, oddziaływać w tym kierunku 
za pośrednictwem NSZ. Co to zna­
czyło przeciwdziałanie przez NSZ ten­
dencjom powstańczym, mówią dosta­
tecznie wyraźnie groby żołnierzy AL, 
wymordowanych przez NSZ-owskię bo­
jówki.

Nie ma przypadków w działalności 
Doboszyńskiego. Tory tej działalno­
ści wytyczone były dokładnie przez 
niemiecki wywiad. Ale nie ujmujmy 
znaczenia temu kandydatowi na „fueh- 
rera": on w tym wytyczaniu torów 
brał chętny udział całą duszą konse- 
kwentego zwolennika każdego faszyz­
mu.

Z tej konsekwentnej linii faszystow­
skiej nie sprowadziły go ani „fatalne 
pociągnięcia" polityki niemieckiej wo­
bec Polski, ani groby milionów Pola­
ków pomordowanych przez faszystów 
niemieckich, — wśród nich nawet gro­
by faszyzujących nacjonalistów pol­
skich, którzy padli z rąk Niemców,

[zanim ci ochłonęli z szału niszczenia 
wszystkiego co polskie.

Na te groby usiłował powoływać się 
Doboszyński, wymieniając nazwiska 
ludzi z „Obozu Narodowego", którzy 
zginęli w Oświęcimiu.

Ale Doboszyński, agent niemiec­
ki, nie ma prawa mówić o tych, 
którzy zginęli w Oświęcimiu, bo 
Doboszyński postawił się dawno 
poza nawiasem narodu polskiego.

Andrzej Kłominek

2Komu przysługują ulgi ' 
w opłatach podwyższonych czynszów •

WARSZAWA (PAP). ROZPORZĄDZENIEM RADY MINISTRÓW Z DNIA 
21 BM. ROZSZERZONE ZOSTAŁY NA DALSZE KATEGORIE OSÓB ULGI W 
OPŁACANIU CZYNSZU ZA NAJEM LOKALI MIESZKALNYCH ORAZ ZWOL­
NIENIA OD WPŁAT NA FUNDUSZ GOSPODARKI MIESZKANIOWEJ.

W dotychczasowej, nie powiększonej 
wysokości opłacać będą czynsz m. in. 
lekarze, lekarze-dentyści, felczerzy, 
technicy dentystyczni, położne i pielę­
gniarki lub pielęgniarze, zatrudnieni w 
społecznych zakładach służby zdrowa 
oraz w urzędach państwowych i samo 
rządowych. Rozporządzenie bięrze pod 
uwagę konieczność istnienia prywatnej 
praktyki wobec niemożności objęcia 
cąłej ludności zasięgiem społecznych 
zakładów służby zdrowia i dlatego 
wprowadza zwolnienie od podwyższo­
nego czynszu. Lekarze, dentyści, położ­
ne itp. zatrudnieni w społecznych za­
kładach służby zdrowia w połowię peł­
nego wymiaru godzin, opłacać będą po­
łowę podwyższonego czynszu.

Ponadto rozporządzenie zwalnia od 
płacenia podwyższonego czynszu rze­
mieślników, zatrudniających nie więcej, 
niż jednego pracownika orąz sprzędawr 
ców gazet i książek w kioskach. Rze­
mieślnicy, osiedlający się na Ziemiach I 
Zachodnich, opłacać będą czynsz w nie ■ 
podwyższonej wysokości w ciągu roku 
od dnia rozpoczęcia tam działalności! 
zawodowej, jeżeli poza członkami ro- I 
dżiny ne zatrudniają więcej, niż dwóch 1 
pracowników najemnych.

Rozporządzenie wymienia ponadto.1 
'Jako zwolnionych od płacenia podwyż- i 
szonego czynszu — rybaków morskich 
i śródlądowych oraz najmujących loka­
le mieszkalne rolników, którzy prowa­
dzą gospodarstwa o przychodowości do 
80 q, a własne budynki mieszkalne u- 
tracili wskutek działań wojennych lub 
klęski żywiołowej.

Do osób, pobierających renty wdowie 
i sieroce, a prowadzących uliczne punk-

ty sprzedaży detalicznej, zastosowane 
zostały te same przepisy o czynszach, 
co i do inwalidów.

I

WYROK na zdraj cę
Czechosłowacji

gen. PIKA
PRAGA (PAP). Czechosłowacki 

Sąd Najwyższy zatwierdził wyrok sądu 
państwowego w Pradze, na mocy które­
go były gen. Heliodor Pika skazany 
został za zbrodnie zdrady wojskowej na 
karę śmierci. Wyrok wykonano w Pra­
dze w dniu 21 bm.

Wyniki
PARYSKIEJ KONFERENCJI

Konferencja Paryska stanowi nie­
wątpliwie jedno z najważniejszych 
wydarzeń ostatnich czasów na arenie 
międzynarodowej. Mimo, że w toku 
obrad nie udało się rozwiązać pew­
nych zasadniczych zagadnień wyniki 
rozmów przynoszą niewątpliwy suk­
ces.

Wbrew wysiłkom ZSRR mocarstwa 
zachodnie sabotowały na konferencji 
realizację postulatu jednoąpi Niemiec. 
Okazało się również, iż wolą zastąpić 
traktat pokojowy statutem okupacyz 
nym, a nie odwrotnie. Naiwnością 
było by jednak sądzić, że po półtora­
rocznej przerwie współpracy między 
Wielką Czwórką i po miesiącach peł­
nych konfliktów uda się natychmiast 
rozwiązać wszystkie sporne problemy.

Waga zagadnienia leżv w czym in­
nym. Rada Czterech osiągnęła rezul­
taty, które już teraz zmieniają sytu­
ację międzynarodową, którą przyczy- 
niająsię do stabilizacji pokoju i które 
w przyszłości mogą i powinny przy­
nieść jak najlepsze owoce.

Należy podkreślić, że mocarstwa 
zachodnie wróciły wreszcie, do pod­
stawowej tezy Poczdamu: zachowana 
zostaje ciągłość obrad Wielkiej 
Czwórki jako jedynej instytucji 'pre­
destynowanej do rozwiązywania zagad­
nień niemieckich. Nie trzeba chyba 
udowadniać, że to zwycięstwo kon­
cepcji Poczdagiu, której konsekwent­
nie i wytrwale bronił Związek Ra­
dziecki utrudnia robotę podżegaczy 
wojennych.

Mimo, że nie osiągnięto jedności 
Niemiec mocarstwa zachodnie zobo­
wiązały się jednak do czynienia wy­
siłków w kierunku realizacji tego po­
stulatu. Z punktu widzenia politycz­
nego oznacza to, że utrudniona zo­
staje sytuacja zwolenników Clay'a, 
ludzi dążących do rozbicia Niemiec.

Czterostronna współpraca w Berli­
nie i zobowiązanie do jej pogłębienia u- 
trudnia krecią robotę tym wszystkim, 
którzy pragną e. Berlina uczynić punkt 
zapalny. Najbardziej konkretne re­
zultaty osiągnęła konferencja w spra­
wie traktatu austriackiego. Zasadni­
cze jego momenty zostały uzgodnio­
ne i ten sukces stanowi cios dla pod­
żegaczy wojennych.

Nie na tym jednak wyczerpuje się 
doniosłość paryskich obrad. Komuni­
kat Wielkiej Czwórki oznacza, że i 
zupejnym fiaskiem spotkała się poli­
tyka dyktanda. Trzy mocaretwa za­
chodnie musiały zrezygnować z prób' 
narzucenia swej woli Zw. Radzieckie­
mu. Nie udało się eliminować ZSRR 
od wpływu na bieg spraw w Europie. 
Reasumując można stwierdzić, że acz­
kolwiek konferencja nie 
wszystkich zasadniczych 
to jednak przyniosła ona 
pre.żenie międzynarodowe 
podżegaczy wojennych.

Jest to niewątpliwy sukces polityki 
ZSRR i krajów demokracji ludowej. 
Sukces całego światowego obozu po­
stępu. (efbe)

rozwiązała 
zagadnień, 
dalsze od-

1 klęskę

Poetycki sojusz Wieszczów Słowiańszczyzny

symbolem przyjaźni bratnich narodów
Otwarcie Wystawy Mickiewiczowskiej 
•i Puszkinowskiej w Muzeum Narodowym

WARSZAWA (PAP). Dnia 20 bm. odbyło się w Muzeum 
Narodowym uroczyste otwarcie Wystawy Mickiewiczowskiej i 
Wystawy Puszkinowskiej, zorganizowanych staraniem ogólno­
krajowych komitetów obchodu 150-lecią urodzin Mickiewicza i 
Puszkina.
Na uroczystość przybyli członkowie 

Rady Państwa: wicemarszałek Sejmu 
W. Barcikowski, H, Kołodziejski i F. 
Jóźwiak-Witołd, wicemarszałek Sejmu 
S. Szwalbe, członkowie Rządu z pre­
mierem J. Cyrankiewiczem, członko­
wie korpusu dyplomatycznego z dzie­
kanem korpusu, ambasadorem ZSRR 
Lebiediewem na czele, oraz przedsta­
wiciele partii politycznych, organiza­
cji społecznych, świata naukowego, 
kulturalnego i artystycznego.

Przed aktem otwarcia wystawy za­
brał głos dyrektor Muzeum Narodo­
wego prof. dr. S. Lorenta, mówiąc o 
zadaniach, jakie spełnić mają obie 
wystawy. Zadaniem Wystawy Mićkie-

TABELA WYSRA1TCH 56 LOTERII
3-ci dzień ciągnienia ll-ej klasy

padła na NrWygrana 500.000 zł 
91941 w Poznaniu.

Wygrana 200 000 zł
70906 w Poznaniu.

Wygrane
Nr Nr: 658, 
74030 78685.

Wygrane
Nr Nr:
26335 26505 29023 34804 
49149 56447 57472 60383

Wygrane po 16 000
Nr Nr: 262 281 993 10567 15785 
18154 ------ ------
26007 
34960 
57417 
78888 
84271 
92873

Wygrane u. J _  .
Nr: 367 2548 2583 3103 3412 3495
4130 ----- -
14349
17052
22454
27812
32629
36087
50761
57450
62825
72884
79227
82937
86908
94686

Wygrane po 4.000 zł padły na Nr: 
32? 509 885 958 1364 1530 607 782
788 2080 339 3216 581 4298 408 536 854 
5425 867 6300 908 7099 342 91Q 8117 
9031 155 244 361 525 963 10821 11381 
12184 304 471 619 13147 428 478 574 
677 12221 544 724 801 15276 738 895

padła na

po 100.000
41039 50336

zł padły

po 40 000 zł
3202 7698 9283

19068
27602 
37072
61700
79628
84533

20938
28055
43291
64388
81915
86879

20961
28121
47508
66151
83095
90458

Nr

na
55936 71443

I padły na 
15405 17408 
42012 46305 

68342.
zł padły na 

1676^ 
25270 
30125 
57125 
73308 
33498 
92509

23221.
28686
55055
70367
83142
90649

po 8.000 zł padły na Nr

5322 5481 
15023 
17511 
22676 
27821 
33502 
36667 
52212 
60296 
62915 
76005 
79293 
82965 
88066 
94807

9461
16250
18808
25611
31171
34587
46189
53832
61609

64089 67182 
76569 
79468

84281
89442

15971
17833
24812
30109
33600
39804
52454
60353

76811
79551

85496
91391

13532
16349
19120
25895
31602 

’ 34765 
i 48690

55658
61757
69492
78207
79746

85 628
93647

13808 
16476 
20926 
27712 
32107 
35553 
<9060 
56448 
62099 
70838 
79129 
70721 
86405 
94290

651 17263 521 18319 436 747
20102 551 21139 713
577 632 733 929 24316

27067 909 928 28053
30287 316 367 31101

315 
109 
357
134
877

894
816
474
231
751
424
991

545
387
711
753
601
863

16027 217 
19396 399 
22127 229 
783 25203 
29890 990
468 763 945 999 32254 33349 
34135 35388 433 541 37075 076 
38822 39059 901 929 947 40190 
41012 552 301 944 42311 795 990 43261
390 484 816 860 866 898 44266 287 
45128 4634 910 47334 380 48224 
728 811 49078 346 364 393 50114 
51122 472 508 551 911 52208 295 
408 53079 503 54172 974 56034 308 
343 57149 382 58038 412 59272 702
60506 61328 984 62951 992 63224 64957 
65749 847 67234 237 522 68189 573 
69060 296 532 693 827 70412 560 739 
928 71207 179 72099 654 677 73158 602 
663 695 74806 75580 680 813 76145 
77129 279 78049 120 364 585 698 
79418 684 81164 501 82000 101 125 
247 782 83118 149 952 84217 409 
843 895 99? 998 8525 6612 930 
998 86660 789 87647 667 88861 
89486 560 953 90167 948 91434 782 
909 92570 856 93082 94118 540 545.

Dadszy ciąg wygranych po 1.000 zł
30082 92 169 279 369 442 538 45 

721 65 71 98 808 78 956 70 31006 75 
202 85 446 504 66 644 97 701 706 16 
23 55 928 74 32017 032 65 76 185 
230 64 663 814 38 35 917 77 97 33030 
3 72 137 46 213 54 345 65 75 
59 571 93 602 34 42 706 924 
270 
635 
329 
958
55 536 55 887 95 8 907 39 37067 279 

552 825 921 38 80 38080 112 222 
99 410

168 191
919.

49055 173
603 31 720

790 
157
773
991
947
823

97 437 
92 183 
615 21
49 238

300 6 13 74 419 22 41 88
53 55 69 77 720 45 35136
335 421 509 18 30 66 75 658 732
78 36016 59 203 41 392 424 46

491
363
53
824

70 719 23 848 997 39141
217 29 89 515 650 774

85 217 42 80 306 44 515
46 74 805- 9 44 915 50 1

s wiczowskiej jest upowszechnienie wie­
dzy o życiu, twórczości i działalności 
genialnego poety a równocześnie udo­
stępnienie zgromadzonego na wysta­
wię niezwykle bogatego materiału na­
ukowego i przyczynienie się w ten 
sposób do rozwoju studiów nad wiel­
kim artystą i myślicielem.

Wystawa Puszkinowska ma spopula­
ryzować twórczość Puszkina wśród naj­
szerszych warstw społeczeństwa pol­
skiego.

Następnie zabrał głos wiceminister 
kultury i sztuki W. Sokorski, mówiąc 
m. in.: „Nie jest oczywiście rzeczą 
przypadku, że wystawa poświęcona 
życiu i twórczości wielkiego polskiego 
poety, łączy się z wystawą zorganizo­
waną ku czci wielkiego poety rosyj­
skiego. Tych dwóch największych 
twórczych geniuszy Słowiańszczyzny, 
ożywionych głębokim umiłowaniem 
wolności i głębokim zrozumieniem 
praw i dróg rozwojowych własnych 

• narodów, wówczas jeszcze w tamtych

czasach reakcji i ucisku podało sobie 
dłonie, zawierając poetycki sojusz 
wspólnej walki o wolność i o lepszą 
przyszłość swoich ludów, o ich bra­
terską przyjaźń.

Składając dziś hołd naszemu Wiesz­
czowi, składamy równocześnie hołd 
„najszlachetniejszej z najszlachetniej­
szych" przyjaźni, jaka łączyła w owe 
czasy Adama Mickiewicza i Aleksan­
dra Puszkana".

Wystawa zorganizowana w ramarh 
tegorocznych obchodów obejmująca 
życie i twórczość Mickiewicza, jest 
najbogatszą tego rodzaju imprezą, 
jaka kiedykolwiek była zorganizo­
wana ku czci poety. Jest to już wła­
ściwie Muzeum Mickiewicza, które 
po trzymiesięcznym pobycie w War­
szawie i rocznym tournee po Polsce, 
będzie stanowić podstawę dla przy­
szłego stałego Mgzepm Mickiewi­
czowskiego.

Inwalidzi wojenni
na nowym etapie

pracy
WARSZAWA (PAP). W dniu 20 

bm. rozpoczęło się posiedzenie Naczel­
nej Rady Związku Inwalidów Wojen- 

jnyęh R. P., na które przybyli: min. Ma­
tuszewski, przewodniczący Komisijii dla 
Spraw Organizacji Społecznych w KC 
PZPR, gen. dyw. Szarecki — z ramie­
nia ministra Obrony Narodowej, wice- 
min. Skarbu <— Kościński, wiceprzewod­
niczący CRZZ poseł Tadeusz Ćwik, dy­
rektor Departamentu Spraw Inwalidz­
kich Ministerstwa Pracy i Opieki Spo­
łecznej mgr Lancmański.

Przewodniczący Głównego Zarządu 
j inwalidów Wojennych RP płk Leon 
; Lustacz w referacie polityczno-organi- 
[zacyjnym nakreślił wytycza)© pracy 
[Związku na najbliższy etap, stawiając 
' ako naczelne zadanie Związku wycho­

wanie rzesz inwalidzkich na wsi i w 
’ mieście w duchu ideologii obozu po­
stępu i pokoju przez demaskowanie 
wobec nich knowań imperializmu ame­
rykańskiego i ugruntowanie w nich 
zasad ludowego patriotyzmu i brater­
skiej przyjaźni ze Zw;ązkiem Radzie­
ckim. Jednym z naczelnych zadań jest 
również włączenie Związku w dzieło 
socjalistycznego budownictwa przez 
kierowanie wszystkich wysiłków na od­
cinku organizacyjnym, propagandowym 
i finansowo-gospodarczym na akcję 

przywracania do zdrowia, szkplenia i 
zatrudniania inwalidów.

owoce 
będziemy płacić 
usit^one ceny 
Sytuacja na rynku owocowym, była 

dotąd nieuregulowana, a ceny kształ­
towały się różnorodnie według miej­
scowych warunków gospodarczych. 
Ostatnio zagadnienie to uległo zasad­
niczej zmianie. Nawiązując do konfe- 
rencyj, jakie odbyły się w Minister­
stwie Handlu Wewnętrznego, Biuro 
Cen. w porozumieniu z Departamen­
tem Obrotu Artykułami Rolnymi po­
leciło Centrali Spółdzielni Ogrodni­
czych oraz Centrali Gminnej Spół­
dzielni Samopomocy Chłopskiej płace­
nie ustalonych cen przy skupie zbioru 
tegorocznych owoców.

Tak nn. cena dla producenta za 1 kg 
jabłek deserowych (Landsberskie, Ober- 
maljnowe, Renety itp.) wynosi za gatunek 
I — 90 zł za 1 kg-, za II gat. — 50 zł, 
III — 25 zł, IV — 12 zł.

Cena gruszek (Klaps, Faw. Williamsa, 
Bera, Hardy. Salisbury itp.) waha się w 
granicach od 50 zł za gatunek I do 10 zł 
za gatunek III za 1 kg. Właścicielom 
śliw należy płacić zą węgierki i renglody 
za gat. II la — 110 zł, Ib — 90 zl i za 
gat. Ii — 60 zł. 1 kg śliwek (Lubaszka 
i Mirabełla) kosztuje 60 zł (la), 40 zł (Ib) 
i 15 zł gat. II. Cena czereśni wynosi 
zą gatunek I — 70 zł i 40 zł za gatunek 
II. Wiśnie kosztują nieco taniej: gat. I 
50 zł. gat. II — 25 zł.

Ustalono też ceny truskawek. Płaci się 
zą nie 115 zł gat Ia; ’85 zł — Ib i 40 zł ' 
gat. II. Cena porzeczek czerwonych, ró­
żowych i białych wynosi 30 zł. czarnych 
zaś 60 zł. Cena 1 kg agrestu 50 i 30 zł, 
malin 80 i 60 zł.
Npwy cennik, który wchodzi w ży­

cie z dniem ogłoszenia, ureguluje roz­
bieżności panujące dotąd w dziedzinie 
sprzedaży owoców. Rozpiętość między 
ceną poszczególnych gatunków tych 
samych owoców wskazuje, że produ­
cenci powinni starać się hodować 
owoce wysokiej, jakości. (wm)

Mam 40 lai... 
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TŁUSTE ŚWINKI
i furia straceń

Batalia wygrana — Dostawy zapewnione 
Żywe rezerwy w pogotowiu

W Poznaniu oraz innych miastach i miasteczkach woj. poznań­
skiego przed sklepami rzeźniczo - wędliniarskimi znikły ogonki. 
Sytuację na tym odcinku opanowano i już obecnie na głowę po- 
znańczyka przypada około 2,8 kg mięsa miesięcznie, na miesz­
kańców innych miast od 1,6 do ponad 2 kg, a więc znacznie 
więcej niż miesiąc czy 2 miesiące temu.

Poprawa ma charakter trwały. Mięsa 
będzie dosyć nawet w miesiącach, kie* 
dy zbyt zapracowani rolnicy dostarczą 
mniej żywca. Centrala Mięsna wzięła 
bowiem pod uwagę możliwość słabszej 
podaży i już za wczasu gromadzi od* 
powiednie rezerwy, które w 
kryją zapotrzebowanie.

Do opanowania rynku 
przyczyniła się niewątpliwie 
tacja, zwana popularnie akcją 
Dzięki niej już do dnia 1 czerwca 
zakontraktowano na terenie wojewódz* 
twa poznańskiego przeszło 175 tys. 
sztuk trzody chlewnej (zamiast piano* 
wanych 150 600). Akcja trwa jeszcze w 
dalszym ciągu, wobec czego plan zo» 
stanie wykonany najmniej w 120 pro* 
centach. Posiadając dane o etanie po* 
głowią, Centrala Mięsna może dostoso­
wywać podaż do zapotrzebowania, 
przez co broni interesów zarówno rolni* 
ków jak i konsumentów i wyklucza 
możliwość psucia się mięsa.

Jak wiadomo, Centrala Mięsna zoeta* 
ła powołana do regulowania rynku 1 
działa przy pomocy dobrze zorganitzo* 
wanych spółdzielni Samopomocy Chłop 
skiej mających kontakt z miejscowymi 
rolnikami. One to zakupują dla Cen­
trali na spędach zorganizowanych w 
każdej gminie żywiec, co ma wielkie 
znaczenie dla rolników, ponieważ nie 
muszą oni jeździć z bydłem czy trzo* 
dą chlewną do odległych miast i mia­
steczek, a tym samym nie tracą drogo* 
cennego czasu.

Ciekawa jest organizacja skupu i u 
stalanie przerzutów. Po dokonaniu za* 
kupów gminne sp Udzielnie Samopomo* 
cy Chłopskiej zawiadamiają natych* 
miast o osiągniętych rezultatach po* 
wiatowe delegatury Centrali Mięsnej, 
które po otrzymaniu wszystkich mel* 
d-unków z terenu powiatu przetelefono* 
wuja raport zbiorczy Centrali w Po* 
znaniu, Ta z kolei zebrawszy dane z 
całego województwa natychmiast za* 
wiadamia o wynikach Ministerstwo i 
po otrzymaniu odpowiedniego rozdziel* 
mika wydaj e odpowiednie instrukcje 
terenowi. Jest to rzadko spotykana 
sprawność, bowiem już w ciągu 24 go* 
dżin po skupie spódziełnie gminne ma- 
ją wytyczne przerzutowe.

Doniosłą rolę spełnia w terenie apa­
rat ochrony rynku, który czuwa, aby 
spółdzielnie ściśle wypełniały dyrekty* 
Wy w sprawie przerzutów, aby chłopi 
byli należycie obsłużeni, a sprzedane 
przez nich bydło nie straciło podczas 
krótszego czy dłuższego transportu nai 
wadze. Aparat ochrony rynku spełnia 
również doniosłą rolę w walicie z niele* 
galnym handlem i ubojem i właśnie 
dzięki jego pracy zagadnienie to zosta* 
ło prawie całkowicie zlikwidowane.

wędrowały na wagę, a następnie 
odbiorców czy chłodni. Zanim 
stąpi, każda ze sztuk jest

dokładnie badana

to
do 

na-

pełni po*

mięsnego 
kontrak- 

„H".

Rzeźnia
Po otrzymaniu instrukcji spółdzielnie 

gminne wysyłają żywiec do określo* 
mych miejscowości i w ten sposób 
część bydła i trzody chlewnej przybywa 
wagonami do bocznicy przylegającej do 
wspaniałego kompleksu budynku Rze* 
żni Miejskiej w Poznaniu. Wypędzone 
z bydlęcych wagonów świnie i bydło 
wędrują do dużych przegród, stąd — 
po zważeniu — w zależności od potrze’ 
by na rzeź albo do stajen, które mogą 
pomieścić kilkaset „gości" naraz. Tu 
specjalny personel czuwa, aby zgroma­
dzone zwierzęta nie straciły na wadze 
i w miarę potrzeby wypuszcza Je przez

furtę straceń.
Zwierzęta zabija się błyskawicznie —• 

przez przytknięcie do głowy elektrycz­
nej maszynki w rodzaju kleszczy. Za» 
bite sztuki padają mechanicznie do o- 
gromnych kotłów, skąd po oparzeniu 
gorącą wodą, wyjęciu wnętrzności f 
ściągnięciu skóry wędrują na haki o- 
gromnej hali.

Sprawia ona imponujące wrażenie. 
Zwierzęta wiszą teraz nieruchomo na 
przytwierdzonych hakach. Hala może 
pomieścić jednorazowo 300 wielkich o- 
kazów. Obecnie przesuwa się przez nią 
dziennie około 500 do 800 sztuk, co 
jest najlepszym dowodem, że akcja,,H“ 
daje doskonałe • wyniki. Świadczy o 
tym nie tylko ilość, ale i jakość do­
starczanych sztuk, na hakach bowiem 
widzimy całe rzędy dobrze wypasio­
nych olbrzymów, z których skóry — 
podobnie jak z innych świń — wyko­
rzystujemy do wyrobu galanterii. Wi­
dok ten najlepiej świadczy, że mięsa 
jest dużo i że

mięsa nie brak.
Haki, na których wiszą uśmiercone 

zwierzęta, są umocowane do biegną­
cych między szynami rolek i wystar­
czy ruch ręki, aby połówki zwierząt

weterynarzy, by mięso choregoprzez 
zwierzęcia nie dostało się do konsu­
mentów.

Bydło rogate, cielęta czy owce za­
bijane są w podobny sposób w sąsied­
nich halach, kształtem i wielkością zu­
pełnie przypominających halę świńską. 
Widać w niej wiszące olbrzymie sztu­
ki zabitego bydła. Z boku kilka wspa­
niałych okazów, które mimo pięknego 
wyglądu nie nadają 6ię do konsumeji. 
Aż żal pomyśleć, że obrosłe tłuszczem 
olbrzymy są przeznaczone na spalenie, 
ale niestety tak być musi, bo zdrowie 
obywateli jest ważniejsze i nie może 
być wystawione na niebezpieczeństwo.

Ale nie wszystkie sztuki, które znaj­
dą 6ię na terenie rzeźni idą od razu

na rzeź. Mając zwierząt nadmiar Cen­
trala Mięsna tworzy sobie rezerwy ży­
we, wysyłając zwłaszcza chude sztuki 
do rolników, majątków, PGR lub two­
rzonych obecnie wielkich tuczarń na 
wypas. Prawdziwym

miastem świń
jest wielka tuczarnia w Strzelcach ko­
ło Drezdenka, gdzie znajdzie pomiesz­
czenie 10 do 20 tysięcy sztuk niero­
gacizny, mniejsze lub większe tuczar- 
nie będą zorganizowane w wielu in­
nych — mających ku temu dogodne 
warunki — miejscowościach na tere­
nie kraju. W tych to właśnie ośrod­
kach chude świnie i bydło zamienia 
się w olbrzymów, tuczarnie spełnią 
również dużą rolę w okresie jesieni, 
kiedy świń będzie taki nadmiar, iż 
rzeźnie nie dałyby sobie z nimi od 
razu rady. Tak więc tuczarnie to nie 
tylko punkty tuczarskie, ale także re­
zerwaty zwierząt na okresy o mniej­
szej podaży.

A więc widzimy, że kontraktacja 
spełniła swe zadanie. Mięso jest i bę­
dzie. (Ib)

Wśród uczniów szkoły podstawowej w Strzelcach Kwaśnickich zapano­
wało ożywienie i radość. Sami zdobyli fundusze na wyposażenie świetli­
cy i zradiofonizowanie szkoły, dzięki czemu do obszernych sal doleci mu­
zyka z dalekiego świata, nadto wolne wieczory spędzić będzie można 
przy ping-pongu, różnych grach, czy ilustrowanych czasopismach. Był to 
wielki triumf, ale stał się możliwy dzięki założeniu na terenie szkoły ucz­
niowskiej spółdzielni, zajmującej się sprzedażą wszelkich przyborów 
szkolnych, a w szczególności zbieraniem odpadków.

Właśnie te drobne skrawki materia­
łów, papierów i starego metalu dały 
tak potrzebne dla zrealizowania ucz­
niowskich pragnień fudusze, a w przy­
szłości umożliwią kupno kilkuset ksią­
żek, których brak odczuwa spragniona 
wiedzy młodzież,

Mimo tych osiągnięć uczniowe nie są 
w pełni zadowoleni. Ich koledzy są­
siedniej szkoły — zajmujący się zbie­
raniem owoców leśnych i roślin leczni­
czych — osiągnęli znacznie większe 
fundusze, które wystarczyły nie tylko 
n<a kupno potrzebnego sprzętu, ale na­
wet na pokrycie kosztów wycieczki do 
przemysłowego miasta, co jest osiąg­
nięciem nie lada.

Tak. Istniejące obecnie spółdzielnie 
zajmują się nie tylko sprzedażą przybo­
rów czy książek szkolnych, ale rozsze­
rzają działalność na nowe i często zu­
pełnie odbiegające od dotychczasowe­
go życia szkolnego dziedziny. Z uwagi 
na obecny okres, na podkreślenie za­
sługują spółdzielnie trudniące się zbie­
raniem jagód, grzybów, czy roślin le­
karskich, tak poszukiwanych przez ap­
teki, a dotychczas nie docenianych 
przez ogół. Rośliny lekarskie spotyka 
się często i w olbrzymich ilościach, to 
też należy zwrócić na nie jeszcze bacz­
niejszą uwagę, zwłaszcza w okresie wa­
kacji.

Ponieważ lasy nie zawsze znajdują 
się w pobliżu szkoły, uczniowie winni 
zwrócić uwagę na organizowanie spół­
dzielni, przystosowanych do potrzeb da­
nego okręgu i osobistych zaintereso­
wań. Chodzi tu o zakładanie spółdziel­
ni pracy — zwłaszcza przy szkołach za­
wodowych typu rzemieślniczego i szko­
łach podstawowych zarówno na terenie 
miasta, jak i wsi. Dotychczas ist­
niejące zajmują się między innymi 
produkcją pomocy naukowych, przybo­
rów sportowych, sztucznych kwiatów, 
prowadzą introligatornie, fryzjernie, a 
nawet betoniamie.

Uczniowie szkół rolniczych wykorzy­
stują swą wiedzę w nieco innym kie­
runku. Istniejące na terenie wspomnia­
nych szkół spółdzielnie zajmują się za­
kładaniem szkółek drzew, uprawą ziół 
leczniczych i warzyw, hodowlą zwie­
rząt futerkowych, a nawet jedwabni­
ków. Postępując w ten sposób młodzież 
osiąga podwójną korzyść: pieniądze na 
zakup książek czy sprzętu świetlicowe­
go, no i co ważniejsze wiedzę.

Na to winny zwrócić uwagę szkoły

rolnicze, tym bardziej, że warzywa czy 
rośliny lecznicze dostarczą funduszów, 
które mogą pozwolić na przeprowadze­
nie akcji, korzystnych zarówno dla 
szkoły jak i uczniów.

Omówiliśmy kilka rodzajów spół­
dzielń, ale nie wspomnieliśmy o naj­
ważniejszej i najczęściej w Polsce spo­
tykanej, znanej często pod nazwą kra­
jników szkolnych. Zajmują się one 
sprzedażą' przyborów szkolnych i są 
dobrze znane studentom kupującym sta-
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DNO UPADKU
Londyn, w czerwcu (Od własnego korespondenta API)

Najbardziej rozpowszechnio­
ny proceder na emigracji — to 
handel żywym towarem. Naj­
mniejszym powodzeniem na 
tym rynku cieszy się towar in­
teligencki. Gdy w kraju rozlega 
się wołanie o nauczyciela, inży­
niera, lekarza, gdzieś w stre­
fach okupacyjnych mocarstw 
zachodnich w Niemczech lub 
Austrii siedzą nieszczęśliwi in­
teligenci i czekają beznadziej­
nie na wizy do krajów Połud­
niowej Ameryki. Ten drama­
tyczny żywot ludzi zza burty 
przybiera często formę komicz­
ną. Sprawcy niedoli najspokoj­
niej w świecie opisują losy in­
teligencji bez zastanowienia się, 
iż oni przyczynili się do tego 
finału. W „Orle Białym14 np. w 
korespondencji o losach dipisów 
z Salzburga można przeczytać:

„Anglia reflektuje jedynie na osoby 
samotne i zdrowe. Jeżeli ktoś jest czło-

lówki czy zeszyty po znacarde niższych 
—■ od obowiązujących na iynku — ce­
nach. Naturalnie, że największe moż­
liwości mają spółdzielnie zbierające 
odpadki, których w 6zkole czy w do­
mu jest dużo i na tę dziedzinę ucznio­
wie powinni zwrócić szczególnie 'uwa­
gę. Znoszone przez wszystkich skrawki 
papieru, szmat czy różnych metali da­
dzą po pewnym czasie góry surowców, 
a te po przeróbce dadzą z kolei szereg 
wartościowych przedmiotów.

Ogółem na terenie kraju istnieje już 
1000 spółdzielni skupiających około 
60.000 członków, ale z każdym miesią­
cem liczba ta wzrasta. Powyższe dane 
dają okazję do poważnego zastanowie­
nia się i gruntownego zbadania swoich 
możliwości. Zacznijcie akcję już teraz. 
Będąc na koloniach połączcie piękne z 
pożytecznym. (1)

Pożyteczne objawy
Narady z klientami, odbywane przez poszczególne dyrekcje Powszech­

nych Domów Towarowych oraz działalność powstających przy poszcze­
gólnych Spółdzielniach Gminnych, Komitetów Członkowskich, wskazują, że 
nasz handel uspołeczniony wkracza na właściwe drogi. Najważniejszym za­
daniem tej gałęzi handlu jest możliwie sprawne i pełne zaspokojenie co­
dziennych potrzeb człowieka pracy, usunięcie trudności, jakie wytworzyła 
bezplanowa dystrybucja.
Handel uspołeczniony, który repre­

zentuje interesy konsumenta wobec
przemysłu, wobec produkcji, jeśli cho­
dzi o jej jakość, ilość, sezonowość, 
asortyment, rzecz prosta, nie może być 
oderwany od mas konsumenckich, musi 
szukać z nimi stałego kontaktu. Że kon­
takt ten jest potrzebny — dowodzą te­
go liczne głosy Czytelników, zamiesz­
czane w pismach codziennych, gło«y, 
świadczące o wielkiej wrażliwości oby­
wateli na wszystkie niedociągnięcia czy 
niedomagania organizacyjne sieci han­
dlowej.

Nasz handel uspołeczniony wyszedł 
już z okresu niemowlęctwa, stanął na 
nogach, zdołał wytworzyć już wyraźne 
ramy organizacyjne. Nie przybrał on 
jednak jeszcze form ostatecznych, wie­
le rzeczy dało by się jeszcze ulepszyć, 
poddać koniecznej reformie. Stale 
zwiększający się zasięg handlu uspo­
łecznionego, spowodowany systema­
tycznym wzrostem masy towarowej, 
nowe obowiązki i rozrosłe zadania na­
suwają konieczność dokonywania po­
żytecznych zmian, wysnuwania ko­
niecznych wniosków z dotychczaso­
wych doświadczeń.

Wszystkie placówki „Czytelnika" w całym kra!u przyjmują prenumeratę 
dz:enników i czasopism radzieck:ch, Z dziedziny geografii i geologii można 
zamawiać następujące czasopisma:

Gornyj żurnał — miesięcznik

Izwiestia Wsiesojuznogo Geografi-
czeskogo obszczestwa — dwumiesięcznik

Torfisnaja promyszlenność — mies:ęcznik

Niefłianoje choziajstwo — rr d 550
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Wystarczy przytoczyć toczącą się na 
łamach prasy polemikę na temat nad­
miaru tworzących się sklepów deta­
licznych o wąskim, jednobranżowym 
charakterze, z krzywdą dla sklepów 
wielobranżowych, wymagających współ­
działania kilku przedsiębiorstw handlu 
uspołecznionego. Zagadnienie to ma 
kapitalne znaczenie dla konsumenta 
miejskiego, nie mającego zazwyczaj 
czasu na wyszukiwanie właściwego 
sklepu, w którym mógłby nabyć to, co 
mu jest w danej chwili potrzebne.

Na wsi problemem, wymagającym 
szczególnie szybkiego i zdecydowanego 
rozwiązania, jest sprawa tworzenia się 
nadmiernych remanentów, złożonych z 
artykułów „niechodliwych" w środowi­
sku rolniczym, co zamraża fundusze 
obrotowe spółdzielni j utrudnia im na­
leżyte wywiązanie się ze swych zadań 
gospodarczych.

Znaleźlibyśmy wiele argumentów 
usprawiedliwiających obecny, niedo­
skonały jeszcze w te-j dziedzinie stan 
rzeczy. Ale argumenty te nie zmienią 
faktu, że mechaniczne, szablonowe pla­
nowanie dystrybucji, bez uwzględnie­
nia właściwości danego środowiska 
konsumenckiego — nie da na dłuższą 
metę pozytywnych wyników.

Toteż dopuszczenie czynnika społecz­
nego, dopuszczenie konsumenta do bez­
pośredniego wypowiadania się w spra­
wach zaopatrzenia, do korygowania 
błędów, do komunikowania o swoich 
słusznych życzeniach, jest posunięciem, 
zasługującym na wielkie uznanie. Gdzie 
jak gdzie, ale właśnie w handlu, twór­
cza, pozytywna krytyka może oddać 
niezmiernie duże usługi.

Dlatego każdą inicjatywę w tej dzie­
dzinie, rozładowującą plotkę i na miej­
sce pokątnych utyskiwań, wprowadza­
jącą szczerą wymianę zdań, należy po­
witać z uznaniem. St. Kn.

wiekiem wykształconym, szanse jego 
na wyjazd maleją gwałtownie do zera, 
chyba, że uda mu się zataić swój za* 
wód czy pochodzenie. W ogóle na tym 
dziwnym targu ludzkim artykułem naj» 
bardziej poszukiwanym są tylko mu* 
skuły..."

„W wyniku przed niedawnym czasem 
puszczonego dowcipu w jednym z obo’ 
zów, że Peru poszukuje dyplomowa* 
nych łowców tygrysów, domniemane 
miejsce rejestracji na drugi dzień 
oblężone zostało przez masę stłoczo* 
nych inteligentnych postaci, oczekują* 
cych przybycia misji emigracyjnej 
z dżungli..."

Odbywa się handel detaliczny i hur* 
towy. „Minister" emigracyjny Rusinek, 
wydający „Tygodnik Ilustrowany" do 
spółki z bohaterami „Brygady Święto* 
krzyskiej" umieszcza ofertę, w której 
proponuje sprzedaż inteligentów dla 
wywiadów obcych. Czemu mają zara* 
biać Niemcy, jako szpicle, kiedy może 
to zrobić emigracja taniej i gorliwiej.

„Jeżeli rzeczą jest słuszną wyciąg­
nięcie od Niemców wszystkich ich wia* 
domości z dziedziny techniki i organi* 
zacji, to wydaje się co najmniej dziw* 
nym wykorzystywanie niemieckich 
specjalistów do spraw rosyjskich. 
A właśnie takich specjalistów używają 
niektóre urzędy amerykańskie... nie 
dziwmy się Niemcom, że się pchają na 
agentów do Anglosasów... Prasa polska 
zbyt mało miejsca poświęca temu za* 
gadnieniu. Jeżeli robi to przez delikat­
ność wobec Anglosasów, to popełnia 
nie tylko wielkie głupstwo, ale i zbrod­
nię. To właśnie my... mamy obowiązek 
i prawo infonnowania świata o bolsze- 
wiźmie i o możliwościach walki z nim, 
a nie Niemcy..."

Powstaje więc w ten sposób konku* 
rencyjny sklepik, walczący o prawo -" 
do szpiclowania, domagający się ode*

. brania tego „przywileju" hitlerowcom
i przekazania go polskim „tajniakom".

Jeszcze rok temu mówiono o tym 
, cichaczem, w dobranym towarzystwie. 

Dziś składa się wyraźne oferty w pra* 
sie na wszystkie strony.

Nie pomogą zaklęcia różnych polity* 
kierów, że nie będą agentami obcych 
mocarstw. Jest to raczej drożenie się 
i stawianie wyższych cen. Jakieś mętne 

; pisemko „Universum“ odsłania cenę 
prac wywiadowczych różnych „stron­
nictw politycznych" na emigracji, pi- 
sząc co następuje:

„Nie będziemy pozwalać na przele­
wanie krwi polskiej ani za piękne 
słówka, ani za paręset tysięcy dolarów, 
na podtrzymanie wygłodzonych apara* 
tów partyjnych."

Są to tylko zapewnienia, przysięgi, 
które nie mogą być dotrzymane, choć­
by dlatego, że aparaty partyjne są już 
bez grosza, że główny skarbnik — puł­
kownik Kamiński z Paryża, który do* 
starczył pieniędzy, znowu zawiadomił 
Zaleskiego, iż nie da gotówki bez po­
ręczenia wszystkich stronnictw. Kilka 
miesięcy temu nie chciał dać pieniędzy 
z powodu zasiadania endeków w „rzą­
dzie" Zaleskiego. Teraz odmawia z po­
wodu nieobecności endecji. W istocie 
rzeczy nie ma już dawno pieniędzy 
i wykręca się na różne sposoby.

A bez funduszów żyć nie można. Sto 
tysięcy szeregowców przepędzono do 
obcych kopalń i fabryk, gdzie są wy* 
zyskiwani w skandaliczny sposób. Za* 
wodowe nieroby podzielone na rzeko­
me ugrupowania polityczne nie znają 
się-na żadnej pracy i zastanawiają się, 
od kogo by wyłudzić pieniądze.

W jednym pisemku stwierdza się 
otwarcie: „Stajemy wobec naglącej 
sprawy gromadzenia własnym wysił­
kiem środków finansowych na akcję 
polityczną... Brak (pieniędzy) przekre­
ślił polityczny sens istnienia 
cji."

Oczywiście, że wszystkie 
zbierania pieniędzy zawiodą, 
nie funduszu, wyciąganie resztek pie­
niędzy od „kasjerów", to beznadziejne 
wysiłki. Nikt nie może się spodziewać, 
że uda się wyłudzić pieniądze od emi­
grantów.

Natomiast „realne" są pomysły za­
stąpienia hitlerowców w informowa­
niu wywiadu amerykańskiego. Mniej­
sza o wartość denuncjacji i plotek spi­
sywanych w postaci raportu. W każ­
dym razie można coś wyłudzić.

Zaczyna się więc robotę od rozsyła­
nia ofert.

W Londynie nie mówi się już o nie* 
zależności, o stuprocentowej niepodle­
głości. Składa się propozycje wywia­
dom, a cena: co łaska...

Regnls

emigra-

sposoby 
Tworze--
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ii» zastęra wycieli
W dniach od 7 do 13 czerwca rb. odbył 

się w Państwowym Liceum Pedagogicznym 
w Krotoszynie egzamin dojrzałości absol­
wentów dwóch czwartych klas tegoż Li­
ceum.

Egzamin z wynikiem pomyślnym złożyli 
Bastcjiujący uczniowie: Stanisława Bieriów- 
aa, Mieczysława Binkówna, Henryk Choj­
nicki. , Edward Franciszkiewicz. Urszula 
Gendkówna, Antoni Grygiel, Walentyna 
Kardachówna, Sylwester Kapała, Maria Ko­
walczyków na. Aniela Kubiczanka, Krystyna 
Kub akówna, Kazimierz Kurzawski, Kazrm. 
Namyslak, Mieczysław Piekuit, Edward Se- 
kulak Mieczysław Skrzypczak, Kamila 
Spychalska, Jadwiga Stróżyńska, Leon Ta- 
»as, Klemens Tyszer. Krystyna Tylżanow- 
Bka. Marian Wolniak, Gertruda Zbyszewgka, 
Edmund Żurek, Kazimiera Bielarzówna. Ire­
na Borowska, Zdzisław Garbacik, Stanisław 
Grochowski. Maria Józefiakówna, Mieczy­
sław Jarosz, Jan Król, Helena Krysztofia- 
kówra. Piotr Krzyś tek, Kazimiera Ksląźkie- 
Wiczówna, Wanda Kudlińska, Helena Lemi- 
•eewska, Zdzisław Li siak, Stefan Mikołaj­
czyk. Francis-zek Musieliński, Irena Musie- 
lińsk?., Bożena Pautrzakówna, Wanda Pa- 
wlakówr.a, Tadeusz Pierzchała, Aleksandra 
Pycianka, Prakseda Starczewska, Józef 
Szewczyk, Aleksander Swidurski, Olga We- 
berówna. Stefania Wiatrakówna, Hieronim 
Wożniak, Stefan Zawieja i Józef Ziajka.

Przewodniczącym Komisji Egzaminacyjnej 
był ,p. Mieczysław Głowiński z Poznania, 
delegatem społecznym p. Władysław Albert 
x Krotoszyna. (fk)

INSTRUKTOR ŻYWIENIOWY

będzie fachowym doradcą
Wzorowe szkolenie

Zakład szkolenia fachowego w Pa-- 
włowicach k. Leszna zorganizował dla 
instruktorów żywieniowych kurs, na 
który zjechali się kandydaci ze wszy* 
stkich województw R. P.

Po wstępnym egzaminie rozpoczęły 
się normalne ośmiogodzinne dni zajęć, 
obejmujące wiedzę fachową z zakresu 
żywego inwentarza, kalkulacji żywię* 
nia, uprawę i użytkowanie łąk i past* 
wisk, uprawy i nawożenia roślin pa* 
siewnych i zielonek, konserwacji pasz, 
preliminarza pasz, techniki racjonalne* 
go doju, higieny inwentarza i pomie* 
szczeń, analizy i higieny mleka oraz 
ekonomii politycznej i nauki o Polsce 
współczesnej. Wykładowcami są wy* 
bitni naukowcy z dziedziny rolnictwa 
i hodowli. Zakład wyposażony jest 
w różne pomoce naukowe, bogato za* 
opatrzoną bibliotekę i kino krótkome* 
trażowe.

Instruktor to nie tylko doradca ży» 
wieniowy, ale coś więcej. Jednemu go* 
spodarzowi musi on wytłumaczyć ja*

Wybory w gminnych spółdzielniach
odbędą się w dniach od 3 do 10 lipca

Dla gminnych spółdzielni „Samopo­
moc Chłopska" został uchwalony nowy 
statut organizacyjny. Zawiera on spo­
ro niewątpliwie korzystnych zmian. 
Przede wszystkim przewiduje umaso- 
wienie spółdzielń wiejskich, pozwalając 
kobietom i młodzieży wstępować w 
szeregi członków. Obecnie więc nie 
tylko właściciel ziemi, czy ogrodu, 
możo być członkiem — udziałowcem, 
a'le także jego żona, syn i córka. Nie 
znaczy to wcale, że osoby te muszą 
wnosić jakieś wysokie sumy udziałów. 
Składka udziałowa dla tej kategorii 
członków spółdzielni wynosić będzie 
tylko 50 zł.

Nowy statut znosi irusftytucję irad nad- 
zorczyoh jako przestarzałą formę kon­
troli społecznej, zastępując ją Gminną 
Radą Spółdzielczą i komitetami człon­
kowskimi, Nie id ega wątpliwości, że 
poprzez te komitety członkowie będą 
mogli skdieczniej i pożyteczniej kon 
trałować działalność gospodarczą i spo­
łeczną swojej spółdzielni.

W związku z wprowadzeniem w ży­
cie nowego statutu odbędą się w dniach 
od 3 do 10 lipca br. na terenie Wiel-

■' ------- -------------------------------------------------------

Hufiec gminny „S. P." 
w Łuszczanowie 

urzqdził piękne ognisko
Junaczkj 1 junacy „S. P." Ośrodka 

Szkoleniowego — Łuszczanów z hufca 
gminnego „S. P." — Jarocin urządzili 
w obecności licznie zgromadzonej hid-- 
ności ognisko.

W częśici poważnej usłyszeli zebrani 
odczyt, deklamację i recytacje zbioro­
we. Na część artystyczną — o charak* 
terze lżejszym, złożyły się śpiewy I tań* 
ce ludowe w strojach regionalnych, 
które były gorąco oklaskiwane przez 
publiczność.

Junacy swoją Imprezą stworzyli ptę* 
fcny wieczór rozrywkowy dla miejscu* 
wej ludności, zyskując szczere uznanie.

(ik)

kopolski i Zieuni Lubuskiej wybory za­
rządów gminnych spółdzielni „Samo­
pomoc Chłopska".

Sprawi© technicznego przeprowadze­
nia wyborów i wprowadzenia nowego 
statutu poświęcona była konferencja 
'działaczy spółdzielczych z całego wo­
jewództwa, jaka odbyła się ub. nie­
dzieli w Poznaniu. Naradzie przewod­
niczył wojewódzki pełnomocnik wybor­
czy, prezes Zarządrt Wojewódzkiego Z. 
S. Ch. ,— Franciszek Bączyk. (wł)

odbywa się w Pawłowicach pod Lesznem
kie i ile nawozów pomocniczych ma 
zastosować pod tę czy inną roślinę, 
drugiemu należy ułożyć płodozmian, 
ażeby zaopatrzeć gospodarstwo w od* 
powiednią i dobrą paszę, a tym samym 
zapewnić samowystarczalność. Innemu 
instruktor żywieniowy dopomoże 
w otrzymywaniu materiału do budowy 
gnojowni, silosu czy żerdzi na ogro* 
dzenie okólnika lub budowę rusztowań 
do suszenia siana. Jeszcze innemu na* 
leży pomóc w uzyskaniu kredytu na 
budowę budynku gospodarskiego i tym 
podobnych rzeczy. Instruktor żywię* 
niowy ma pomagać rolnikowi w sprze* 
dąży nadwyżki wyprodukowanego mle* 
ka po opłacalnej cenie, jak również po* 
starać się poprzez spółdzielnię mleczar* | dumą organizatorów.

Echa naszej notatki

KRONIKA
CZERWIEC

Stońce wsch.:g . 4-30 
zachodzi: g. 21.19Piątek

T ZtlUllUUĆl* fi*Jana Cnrz. jęsjęjyc wsch.: g. 2.25
™ a Mirogniewa zachodzi: g. 20.02

sko=jajczarską o dostarczenie rolniko* 
wi dostawcy odpowiedniej paszy tre* 
ściwej itd.

Instruktor żywieniowy jest więc nie 
tylko dobrym fachowcem, ale i dobrym 
społecznikiem. Zrozumieli to kursiści 
z Pawłowic i zorganizowali się w sa=’ 
morząd koleżeński z sześciu sekcjami,! 
a mianowicie: kulturalno=oświatową, 
świetlicową, prasową, kronikarską, sa= 
nitarną i sportową. Poprzez prace! 
w wymienionych sekcjach kursiści! 
drogą samokształcenią wyrabiają się j 19.30'VomTdV^^ 
społecznie i pogłębiają swą wiedzę. / ności“ R. Ruszkowskiego z muzyką Lehara. 
Kursiści urządzili z własnych fundu* 
szy sklepik uczciwości, który zaopa* 
truje ich w niezbędne towary i jest;

. „ (u) j!

POZNAN
TEATRY

Wielki — dziś o godz. 19 „Pajace" i 
„Szecherezada".

Polski — dziś i jutro o qcdz. 19.30 — 
„Klub Kawalerów".

Nowy — dziś nieczynny.
Komedia Muzyczna: o godz. 20 — .»Po* 

rwanie Sabinek" Schoentana.
Aktora i Lalki — o godz. 18 — „Rycerze 

radości" — Cwojdzińskiego.
Kameralny (TPŻ) - - dziś i jutro o godz.

Zarząd Miejski w Krotoszynie wyjaśni
W związku z notatką w nr. 18 i 153 

„Głosu Wielkopolskiego" w eprawie 
zamknięcia łazienek miejskich w Kro- 
toszynia otrzymaliśmy z Zarządu Miej­
skiego następująca wyjaśnienie:

„Budynek Elektrowni, w którym mie­
szczą się łazienki miejskie, przejęło z 
dniem 1 października 1948 r. Zjedno­
cz, exo Energetyczne w Łodzi 1 z tego 
powodu zostały łazienki unieruchomio­
ne, tym więcej, że potrzebny był re­
mont.

Przy zdawaniu Elektrowni Zarząd 
Miejski zastrzegł sobie wyraźnie prawo 
korzystania z urządzeń łazienek d!a ce­
lów publicznych i pismem z dnia 14. 2. 
1949 r. zwrócił się do Zjednoczenia E- 
nergetycznego w Łodzi o uruchomienie 
łazienek. Zjednoczenie wyraziło zgodę

Kościańska Spółdzielnia Rzemieślnicza
osiągnęła 23 miliony zł obrotu

Działające w myśl założeń planu go­
spodarczego rzemieślnicze spółdzielnie 
pomocnicze, którydh zjadaniem jeat za­
opatrywanie członków cechów w su­
rowce wytwórcze, rozwijają się w mia­
steczkach Wielkopolski coraz pomyśl­
niej. Poza dostarczeniem surowców 
spółdzielnie tego typu przeprowadzają 
także tzw. transakcje wiązane na pole­
cenie państwowych władz gospodar­
czych.

Jedną z dobrze p-r-osperujących spół­
dzielń rzemieślniczych 'jest spółdzielnia 
w Kościanie, Na walnym zebraniu 
członków tej placówki, któremu prze­
wodniczył prezes Rady Nadzorczej, p. 
Richter, podano m. in. do wiadomości 
że obrót wynosił w roku ub. 23 mil. zł. 
Osiągniętą nadwyżkę bilansową wahie 
zebranie przeznaczyło ną różna cele 
społeczne. Ponadto zebrani uchwalili 
podwyższyć udziały 
5 tys. zł. Członków 
kościańska 249.

jego pracą i rozwojem w 
spodarki drobno towarowej, 
udzielał referent.

ramach go-
Wyjaśnień 

(wł.)

członkowskie do 
liczy spółdzielnia

i udzieleniu Za-Po sprawozdania dh 
rządowi oraz Radzie Nadzorczej pokwi­
towania, kierownik działu 'rewizyjnego 
Centrali Rzemieślniczej z Poznania, p. 
Jaskólski, wygłosił referat pt ,.Zadani a

Ul n eodpow ednicli wraiM
pracuje personel P. C. O. U.

Ostatnio została otwarta w Ostrowie 
składnica Państwowej Centrali Odpad* 
ków Użytkowych, która mieści się 
przy ulicy Kaliskiej 35. Jak bardzo po-- 
trzebną była taka placówka świadczy 
fakt, że w ciągu 10 dni jej istnienia 
złożono większą ilość zużytych opon, 
papieru, szmat, butelek, kości itp. tak, 
że już w najbliższych dniach składnica 
odstawi kilka wagonów różnych od* 
.padków, które powędrują do fabryk 
i zużyte będą jako surowiec.

Przedsiębiorstwo to dało pracę kil* 
kunastu ludziom. Pracują oni niestety 
w ciężkich warunkach pomieszczenio* 
wych. Członkowie kierownictwa i per* 
sonel biurowy muszą urzędować pod 
szopą, gdyż brak jest odpowiedniego 
lokalu na biuro. Właściciel domu przy-- 
chylnie ustosunkowuje się do przed* 
siębiorstwa, lecz nie może dojść do po* 
rozumienia z lokatorami, aby zdobyć

; KINA
! Apollo — „Kulisy ringu" o godz. 15, 17, 
,19 i 21; Bałtyk — „Eksperyment dr. Ehr- 
1 licha" o godz. 15, 17, x9 i 21; Muza — „Zło- 
ity kluczyk" o godz. 15, 17, 19 i 21; Rialto 
|„ZieIone lata" o godz. 15.30. 18 i 20.30;
' Warta — „Krążownik Wareg" o godz. 16, 
'18, 20; niedziela o godz, 14. Aktualności 
'nr 26 o godz. 10, 11. 12 i 13.

„CAPO“ Z MAUTHAUSEN 
SKAZANY

i Piasd Sądem Okręgowym zakończył 
się proces przeciwko A. Przybyszowi- 
iNowackiemu, który w latach 1942/45 
iw obozie Mauthausen pełnił funkcję 
; starszego bloku, a później w Linzu 
izajmowal stanowisko „capo". Przybysz 
'brutalnie znęcał się nad więźniami, a 
Jw kilku wypadkach spowodował ich 
śmierć. Za zbrothue te Przybysz vel 
Nowacki został skazany na 13 lat wię­
zienia i utratę praw publicznych na lat 
7 oraz na konfiskatę majątku.*

Na zebraniu Zrzeszenia Prawników 
Demokratów wygłosił odczyt wybitny 
znawca prawa międzynarodowego se- 
kreiarz Międzynarodowego Zrzesza­
nia Prawa. Demokr., płk. Muszkat nt. 
,,Kosmopolityzm i internacjonalizm".

Wydział Aprowizacyjny Zarządu 
Miejskiego obniżył o 25 proc, ceny na 
drób mrożony, Obecnie więc ceny dro­
biu zostały prawie zrównane z cenami 
mięsa wieprzowego.

i Ekipa Oddz. Pozn. PZWS odwiedziła 
>20 Brygadę „Służba Polsce" w Koninie, 
^zorganizowała w obozie stoisko z książ-

na uruchomienie, po przeprowadzeniu;' 
koniecznego remontu na koszt miasta. 
Ko>szt remontu łazienek oszacowano na(' 
152.000 zł i postanowiono remont wy-j 
konać, co również zaakceptowała Miej­
ska Rada Narodowa.

Jednakże remontu dotychczas nic) 
wykonano z uwagi na to, że już w naJ-J 
bliższym czasie doprowadzony zostanie Jj 
do Krotyszyna prąd zmienny z Kalisza 
i w związku z tym nastąpi unierucho- V 
mienie maszyn Elektrowni w Krotoszy- ' 
nie. Z tą chwilą nie będzie można o- ' 
tizymać 'ciepłej wody, potrzebnej do ! 
łazienek. Z tych względów pieniężnym 
wkład byłby niecelowy.

Przeniesienie łazienek do innego bu- I 
dynku nie może narazi© nastąpić z po-V 
wodu braku odpowiednich pomieszczeń, (1 
budowa zaś nowych łazienek publicz-lj 
nych pociągnęłaby za sobą poważne l 
wydatki, na które brak kredytów w ' 
budżecie na rok 1949. Budowę nowych II 
łazienek przewiduje Zarząd Miejski w(| 
planie 6 letnim." (i

Tyle pismo Zarządu Miejskiego. ' 
Nam się zdaje, że jest jeszcze inne^ 

wyjście z tej sytuacji. Należało by 
wejść w porozumienie z przedsiębior-h 
stwem państwowym „Techniczna Ob-}!- •
sługa Rolnictwa", na którędy terenie ^fc^rniipizzerprowćitlziła propagand'arayu z j t - U-Ł W M. f cc i C-1 Li C H -ł x e i 1 * U

znajdowały się przed wojną łazienki \ KUK, wydawnictw marksistowskie 
publiczne. Jesteśmy pewn!, że TOR od zawodowych.
niesie się przychylnie do tego projektu,
bo przecież chodzi o zdrowie i higienę

*
Koło Tow. Przyjaźni Polsko-Radziec-

mieszkańców miasta, a zwłaszcza ludzi 11^®] przy Filharmonii Poznańskiej urzą-
— - dza w czwartek wielki koncert muzyki

'rosyjskiej, __ ~

Dzieci mosińskie

pracy. Wtedy nakład pieniędzy na re­
mont okaże się b. celowym, (fk)
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rzemiosła zorganizowanego w dobie o-1 odpowiedni lokal. Sprawą winien za< 
becnej". W dyskusji poruszono wiele interesować się Zarząd Miejski, 
zagadnień, związanych z rzemiosłem, (md)(md)

Po międzynarodowym turnieju hokejowym 
w PISZCZANACH

Co mówi na ten temat kierownik drużyny Stelli p. Drzewiecki
Do Gniezna powróciła w ubiegły wtorek rano hokejowa drużyna „Stelli", która, jak 

pisaliśmy, zajęła na międzynarodowym turnieju w Puszczanach w Czechosłowacji zasz­
czytne 3 miejsce. Zaraz na wstępie mogliśmy sprostować pe\\T.ą nieścisłość która wy­
nikła z niedokładnego mełdunku telefonicznego. Jak się okazało drużyną, z którą 
„Stella" walczyła na zakończenie turnieju był wiedeński SV Arminen — ostateczny 
zwycięzca turnieju. Arminen pokonał „Stellę" nieznacznie w stosunku 1:0.

— Jak Czesi oceniali drużyny zagra­
niczne? — rzucamy pierwsze pytanie

— Za faworyta turnieju — mówi kie­
rownik drużyny gnieźnieńskiej p. 
Drzewiedki — uważano FC Lyon z 
Francji, gdzie hokej jest szeroko roz­
powszechniony i ma ewą bogatą tra­
dycję. Drużyna francuska iednak nie 
przybyła. Za zupełnie wyrównaną u- 
waża się zespół MTK Budapeszt, któ­
ry w roku ub. pokonał Czechów 0:2. 
Z Wiedniem słusznie się liczono, gdyż 
odniósł on szereg zwycięstw nad Cze­
chami. O „Stelli" byli sportowcy cze­
scy zdania, że wykazała ona najlepiej 
swe możliwości podczas poprzedniego 
pobytu na terenie Czechosłowacji, wy­
chodząc bez porażki. Toteż uważano, 
że Polacy dzięki swej technice słusz­
nie znajdują się wśród najlepszych ze­
społów europejskich.

— A inne drużyny uczestniczące w 
turnieju?

— Z dalszych drużyn — kontynuuje 
p. Drzewiecki — wysuwano HC „Zd- 
rich", który na olimpiadzie londyńskie; 
zremisował 0:0 z Anglią i 1:1 z Afga­
nistanem, a pokonał Amerykę 3:1. Du­
żo oczekiwano także od Oree HC Bru- 
xelles — czołowego klubu belgiiskie-

go (Belgia ma 3000 zarejestrowanych 
hokeistów).

Fliniki wyróżnili się także: Maciasz­
czyk, dwaj bracia Alfons i Jan Flini- 
kowie oraz Maksymilian Małkowiak. 
Najsłabszą częścią zespołu polskiego 
był bramkarz. Przybywających na tur­
niej Polaków witali Czesi serdecznie, 
przy czym sama organizacja była pier­
wszorzędna.

— Czy „Stella” ma w projekcie dal­
sze spotkania zagraniczne?

— Owszem. We wrześniu przybędzie 
do Gniezna praska „Slavia", sami zaś 
zamierzamy wyjechać w październiku 
br. do Wiednia, by zmierzyć się jesz­
cze raz z drużyną SV Arminen — o- 
becnym zwycięzcą turnieju w Czecho­
słowacji. Wiem — kończy p. Drze­
wiecki — że nasi chłopcy przygotu­
ją się do tych spotkań bardzo sta­
rannie. (pr)

— Co pan nam może powiedzieć o 
przebiegu spotkań?

— W poszczególnych spotkaniach tur­
nieju drużyna CSR pokonała 15 bm. MTK 
Budapeszt 1:0, ATK Praha wygrała 2:1 
z zespołem SV Arminen (Wiedeń)- LIC 
Ziirich uległ „Slelli" 0:4. a ZSJ Sokol Dy­
namo Slavia z Prani zremisował 1:1 z 
Brukselą. W drugim dniu „Stellą" wygra­
ła 1:0 z Brukselą, ,'Slavia” zremisowała 
1:1 z Zurichem remis uzyskała także ATK 
Praha 1:1 z CSR. a Wiedeń wygrał z Bu­
dapesztem 2:0. W dniu 17 bm. Budapeszt 
wvorał 1:0 z ATK Praha, Wiedeń pokonał 
CSR 3:2, Ziirich zwycięży} Brukselę 3:2, a 
Stella — Slayię 2:0. 18 bm. w finałach 
Wiedeń pokonał drożynę Ziirichu 2:t» a 
drużyna CSR — Stellę 4:0. Wreszcie 19 
bm. CSR wygrała z Ziirichem 2:0, wiedeń­
czycy zaś ze „Stelą" 1:0. Ostatecznie 
więc zwycięzcą turnieju została drużyna 
wiedeńska przed zespołem CSR i „Stellą".
4a kolejnych miejscach uplasowały się

Ziirich, Budapeszt, ATK, Praha Bruksela na rok bieżący ten sam zarząd a niia- 
i , SIavia“. • ■ - ’ " ’
Zdaniem kier drużyny p. Drzewiec­

kiego hokeiści „Stelli" dużo w zawo­
dach tych zyskali i o<fciieśli bezsprzecz­
ny sukces. Mieli poważne szanse do 
wygrania turnieju. Z zawodników naj­
równiej przez cały czas turnieju grał 
Jan Małkowiak, szybkim był Henryk

GOSTYŃ» ----------------- j
Zmiana nazwy ulicy. Dotychczasowa 

ul. Kolejowa przemianowała została na 
ul. Marszałka Stalina.

Tow. Czytelni dla kobiet odbyło w 
ubiegłym tygodniu swoje roczne zebra­
nie. Z małymi tylko zmianami wybrano

nowicie: pp. A. Janowską. Penkalską, 
Minkiewiczową, M. Szymańską, M 
Grzymisławską i Chwiałkowską. Tow. 
Czytelni dla kobiet może fiię poszczy­
cić bardzo dodatnimi wynikami swej 
pracy, urządzało bowiem kursy i wie­
czorki literackie, ą bibliotekę swoją 
wzbogaciło licznymi nowymi książkami.

miasto 
zostaje

terenie

otrzymają karty mleczne
Z dniem 16 lipca 1949 roku 

Mosina w powiecie śremskim 
objęte akcją mleczną ZUS.

Ubezpieczeni, zatrudnieni na
działalności U. S. w Poznaniu, a za­
mieszkali stale w Mosinie, otrzymają 
asygnaty mleczne (ważne na okres od 
16. 7. do 15. 8. 1949 r.) po raz pierw­
szy przy wypłacie zasiłków rodzinnych 
za miesiąc czerwiec 1949 w dniach od 
1 do 6 iipca 1949 roku.

Ubezpieczeni, którym zasiłki wypła­
ca bezpośrednio Ubezpieczalnia Spo­
łeczna, otrzymają asygnaty mleczne 
przez pocztę.

KROTOSZYN
Egzaminy dla dorosłych. W miesiącu 

czerwcu odbywają się na kursach dla 
do-rosłych w klasie wstępnej przy śred­
niej szkole zawodowej, Uniwersytecie 
Lud. w Bo-rzęciczkach oraz Zakładzie 
Poprawczym w Koźminie egzaminy w 
zakresie 7 klas szkoły powszechnej, O- 
gółem stanie do egeamiinu 330 kandy­
datów, rekrutujących się przeważnie z 
młodzieży, która wskutek okupach nie 
ukończyła szkoły powszechnej. Egza­
minom przewodniczy insp. 
Napierałski.

Egzaminy Wstępne do 
klas Państwowego Liceum 
nego rozpeczną się w i 
dnia 27 czerwca br. o godz. 8 rano.

Wystawa rysunków i prac ręcznych. 
W Państwowym Liceum Pedagogicz­
nym została otwarta wystawa uczniow­
ska prac ręcznych i rysunków która 
trwać będzie do 24 bm. Zwiedzać ją 
można w godzinach od 9 do 18.

Liczne eksponaty dają przegląd pro­
gramów pracy ręcznej i rysunków 
szkoły podstawowej od kl. I do V oraz 
techniki: karton z introligatorstwem 
drzewo, metal, krój i szycie wraz z 
kompozycją. Rysunki uczniów wzboga­
cone 6ą tablicami, przedstawiaiącymi 
orace i rozwój dziecka. Wystawa ta, 
to dowód, że poprzez prace artystycz- 
no-techniczne wyrabiamy w młodzieży 
noczucie piękna, uczymy łączenia my­
śli z czynem, teorii z życiem, rozwija­
my zdolności twórcze, kształcimy ręce 
uczymy działania w zespołach, a prze­
żywając pracę — zdobywamy dla niej 
właściwy szacunek i zrozumienie, (fk)

szkolny p

> wszystkich 
i Pedagogicz- 
poniedziałek,

Oddział Redakcji i Administracji: Ostrów, 
ul, Wolności 20, m. 3, tel. 422.

Odprawa prezesów i sekretarzy Kól TPPR. 
W piątek, dnia 24 bm. o godz. 20 w sali 
KM PZPR odbędzie się zebranie prezesów 
i sekretarzy Kół Towarzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej z miasta Ostrowa. Zarząd 
Oddziału TPPR zaprasza również na zebra­
nia kierowników zakładów pracy, urzędów 
i instytucyj.

Z Ligi Kobiet. Organizacja kobiec* której 
zadaniem jest szerzenie oświaty i kultury 
oraz uspołecznienie szerokich rzesz kobiet 
powiększa swoje szeregi. Ostatnio odbyto 
się zebranie miejskich nauczycielek, które 
w liczbie ponad 30 wstąpiły do Ligi Ko­
biet. Zorganizowały one koło aktywistek 
przy Powiatowym Zarządzie Ligi. Na zebra­
niu przemawiały przedstawicielki Woje­
wódzkiego Zarządu Ligi Kobiet pp.: Kacz- 
markowa i Radojewska z Poznania. Posta­
nowiono wciągnąć również do współpracy 
w szeregi Ligi Kobiet nauczycielki z terenu 
powiatu ostrowskiego.

Przedłużenie obowiązku szkolnego. Mini­
sterstwo Oświaty wydało nową instrukcją 
o organizacji roku szkolnego 1949/50. We­
dług tej instrukcji zostaje przedłużony obo­
wiązek szkolny na jeden rok tym dzieciom, 
które urodziły się w roku 1935, a mają mo­
żność we własnej szkole, lub szkole zbior­
czej ukończenie klasy szóstej lub siódmej 
szkoły podstawowej.

Wymiana legitymacji partyjnych, Polska 
Zjednoczona Partia Robotnicza jest w trak­
cie wydawania nowych legitymacji człon­
kowskich. Dokonuje się wymiany legityma- 
cyj w podstawowych organizacjach partyj­
nych w mieście i powiecie. Ubiegłej soboty 
wydano nowe legitymacje PZPR —■ 49 nau­
czycielom w Ostrowie i 50 w powiecie o- 
ostrowskim.

Z sali sądowej. Na ławie oskarżonych 
przed Sądem Okręgowym w Ostrowie zasie­
dli w dniu 17 czerwca br:

Stanisław Michalak z Czachor, powiatu 
ostrowskiego, który jako pracownik pań­
stwowego gospodarstwa rolnego przy młóc­
ce zboża przywłaszczył sobie pewną ilość 
żyta. Michalak skazany został na sześć mie­
sięcy więzienia.

Franciszek Kmieciak rolnik w Wilkowyi, 
powiat Jarocin sfałszował dowód toż­
samości konia w ten sposób, że przekreślił 
na nim nazwisko Kmieciak, a w jego miej­
sce wpisał nazwisko Skinińska. Sąd skazał 
go na jeden miesiąc aresztu, (md)

Rozwój ZMP. Według sprawozdania, 
jakie złożono na ostatnim zjeździ© Z. 
M. P. organizacja ta po zjednoczeniu 
się dawniejszych czterech organizac i 
młodzieżowydh liczyła 2080 członków, 
rozmieszczonych w 64 kołach. Po roku 
pracy stan członków wzrósł do 3628, 
zorganizowanych w 136 kołach fabrycz­
nych, szkolnych, miejskich j wiejskich, 
z czego około 25 proc, przypada na 
młodzież wiejską.

Nowy zarząd ZMP planuje zwiększe­
nie liczby kół i członków na wsi.STRONA 4 Nr 170 ABCD



Dnia 21 czerwca 19^9 zmarła po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
moja ukochana żona, nasza najdroższa matka, 
siostra i ciocia, śp.

t ęi t 'ur 5 ii ę V i p

Mina ingaiwczoiiia
przeżywszy lat 57.

Pogrzeb odbe.dzie się w piątek, 24 bm o godz. 
10.30 z kaplicy cmentarnej Bożego Ciała.

W głębokim smutku pogrążeni
mąż, córka z zięciem i rodzina.

Poznań, Traugutta 21 m. ■ 19. 8020

Dyrekcja Przemysłu Miejscowego 
w Poznaniu, ul. Chełmońskiego 10 

zatrudni zaraz

technika odlewnika 
2 formiarzy
Wnioski nal8Ży kierować pod wyżej wymieniony adres.

BICZOTV1>SUI Ul n« _________ __

POZNAŃ, UL. ARMII CZERWONEJ^2
Losy do klasy III już w sprzedrźy p»’50

6a-204

Przetarg
Z polecenia zarządu przymusowego z ramienia Mi­

nisterstwa Handlu Wewnętrznego firmy Polskie To­
warzystwo Handlowe Sp. z o. o. z siedzibą w War­
szawie przy ul. Piusa XI nr 11 na mocy zęzwplenia 
Ministerstwa Handlu Wewnętrznego Departament 
Obrotu Artykułami Przemysłowymi L. dz. B/III — B 
12d z dnia 9. 6. 1949 i Komisji Specjalnej do walki 
z nadużyciami i szkodnictwem gospodarczym przy 
Radzie Państwa Delegatura w Krakowie nr VII Ksp. 
206/49 z d. 17. 6. 1949 r. odbędzie się dnia 2 lipca 1949 
r. o godz. 9 w biurze p. o. notariusza Czesława Lesz­
czyńskiego w Poznaniu przy ul. Mielżyńskiego nr 9 
publiczny przetarg dobrowolny gruntu ornego po­
łożonego przy Alei Polskiej (szosa Okrężna) naroż­
nik ul. Dąbrowskiego o powierzchni 13925 m! stano­
wiącej własność firmy Polskie Tow. Handlowe Sp. 
z o. o. zapisana w księdze wieczystej Poznań-Jeżyce 
tom 69 wykaz liczba 1999 parcela 131-36. Położenie 
gruntu objęte jest planem przestrzennym zagospo­
darowania miejskiego.

Warunki przetargu i wyciąg z księgi wieczystej 
wyłożone są do wglądu w biurze wyżej podanego 
notariusza. ■ 7978

Poszukujemy od 1 lipca
INSTRUKTORKĘ do nauki gospodarstwa domowej 
INSTRUKTORKĘ do nauki krawieczyzny damskiej 
Kandydatki winny posiadać odpowiednie przygoto­
wanie, a ponadto zamiłowanie dó pracy wychowaw­
czej wśród młodzieży rporalnie zaniedbanej. — Upo­
sażenie wg VIII grupy w skali państwowej. Wnioski 
i zapytania skierować do Dyrekcji Zakładu Popraw­
czego w Koźminie Wlkp. 6a-154

Państwowe Przedsiębiorstwo Robót Komunikacyjnych 
w Poznaniu

poszukuje zaraz

2 monterów
samodzielnych z długoletnią praktyką na remonty 

silników spalinowych Diesla,

2 monterów
samodzielnych z praktyką ną remonty sprzętu bu­

dowlanego, parowozy, kopaczki, dźwigi
Zgłoszenia: Brajna Warszawska, ulicą Michała nr 9. 

Główne Warsztaty Mechanczne 6a-179

0—1....................... .....
<»

APTECZKI
1

Wózki dziecięce — autka 
spacerowe i koszykowe 

wyroby koszykarskie i szczofkarskie 
H&M&KI - LEZKKI - polecaję 
Bracia Chojnaccy, Poznań, Mielżyńskiego 4

Telefon 9.-49 o3655

Woine posady
Poszukuję się zaraz kierowni­
ka technicznego, obeznanego 
bieliźniarstwem, konfekcją. 
Reflektuje się na siły pierw­
szorzędne. Składanie pisem­
nych wniosków podaniem wa­
runków: Spółdzielnia Pracy 
Kobiet. Gniezno, ul. Jeziorna 
nr_13______ _________ 6b-92
Przedstawicieli podróżujących, 
uczciwych, pracowitych, do 
branży papierniczej, natych­
miast przyjmiemy. — Oferty: 
PAR, Ratajczaka 7. dla 6.337.

P3921

MURARZY, 
TECHNIKA budowl., 
MASZYNISTKĘ 
przyjmie natychmiast 
Spółdzielnia Budowla­
na „POSTĘP" Poznań 
Poplińskich nr 4 m. 5 
Wynagrodzenie wg u- 
mowy zbiorowej dla 
przeds. państw, i uspo­
łecznionych. p3944

Gosposia potrzebna. — Adres 
w_skaże_Glos Wlkp. nr 7’987.
Siła biurowa ze znajomością 
maszyny potrzebna zaraz. — 
Adres wskaźe Głos Wielkopol­
ski nr 7986.______________ _
Szlifierza wykwalifikowanego 
na dobrych warunkach przyj­
mie „MeblostaP* Wroniec- 
ką 20.  p3967
Dziewczyna z gotowaniem do 
wszystkiego. Woźna 3, restau­
racja. ________________ 7972
Wcźnica i robotnik potrzebni. 
Daszyńskiego 98.______ 7967
Pomoc domowa z gotowaniem 
na stałe stanowisko Poznaniu. 
Oferty tylko pisemne do PAR. 
Ratajczaka 7. dla 6,372.
_____________________p3952 
Samodzielna gosposia z do­
brym gotowaniem potrzebna. 
Św. Marcina 65, tn. 4a. p3940
Gosposia do 3 dorosłych z go­
towaniem; warunek: czysta 
i uczciwa. Zgłoszenia: Sw, 
Marcina 47 firma Bielsko.

___ _________ P3938
Dziewczyna z gotowaniem po­
trzebna, Zgłoszenia: Szama­
rzewskiego 12, m. 3. p3937
Chłopiec zdolny do nauki re­
tuszu potrzebny. Król. Jadwi- 
gi 5a, m 7,_________cl333
Dziewczyna z gotowaniem za­
raz. Szwajcarska 1. m. 8.

___________ 7960 
Dziewczyna uczciwa, samo­
dzielnie gotująca, potrzebna. 
Polna 32—42 (willa). 7956
Cegielnia Dymaczewo. koło 
Mosiny, zatrudni kilku męż- 
czyzn, kobiet.__________7943
Krawcowa w dom przyjmę. — 
Ul, Zacisze Ib, m, 1.___ 7931
Gosposia samodzielna, maga­
zynier i włodarz potrzebni na 
majątek Borki, poczta Brze­
sko. pow. Pyrzyce. woj. szcze­
cińskie. 6a-181

Potrzebni natychmiast: 
KSIĘGOWY —

BILANSISTA
na stanowisko kierow­
nika finansowego.
KSIĘGOWY —

KONTYSTA 
nawijacze maszyn 
elektr. — (kobiety nie 
wykluczone)
TOKARZ 

wykwalifikowany
Oferty należy kiero­
wać do Głosu Wielko­
polskiego pod nr 7940.

Gospqsię uczciwą do 1 lub 2 
osób Ot Gł, Wlkp. nr 6a-183.
Poszukujemy wykwalifikowane­
go referenta sprawozdawczo­
ści i planowania, brakarza 
branży drzewnej, kontystów 
jednolitego planu kont. Zgło­
szenia: Centrala Handlowa 
Przemysłu Drzewnego Poznań, 
ul. Wroc'awska 4.___ 6a-187
Szwajcar samotny potrzebny 
zaraz. Z. Jakobowski. Jano- 
wo, pow. Środa.______ c 1328
Przychodnia do dziecka potrze­
bna zaraz — Strzelecka 27 
m. 15.______________ 6 a -144
Pomocnik ogrodniczy, kwia- 
ciarz-warzywnik. od 1. 7. — 
Ogrodnictwo, św. Rocha 20. 
___________________  F1115 
Pomoc domowa do 3 osób, 
dziecka, potrzebna od 1. 7. 
Dąbrowskiego 35—37. m. 11.

F1123

Zakłady Wytwórcze 
Ogniw i Baterii zaanj, 
gazują natychmiast —
KSIĘGOWEGO-

BILANSISTĘ 
z praktyką w przemyś­
le, do Wrocławia, — 
mieszkanie zapęwnione 
Oferty należy składać 
w Biurze Personalnym 
Poznań,, ul. Grocho­
we Łąki 4. 7934

Pomoc domowa, dochodząca. 
Sw. Marcin 64, m. 12. p3976
Maszynistki okresowo poszu­
kuje Spółdzielnia zaraz. Zgło­
szenia nr 1150: Czytelnik. Ar- 
mii Czerwonej 1.______ cl345
Dziewczyna do śniadalni, do 
20 lat. Rynek Łazarski 5.

_________ c 1344 
Pomoc domowa potrzebna ze 
spaniem. Zgłoszenia: Garba- 
ry 38. Kaniewski.____c 1340
Publiczny Szpital Powiatowy 
Mogilno przyjmie zaraz po­
łożną wyłącznie dla potrzeb 
Szpitala z miesięcznym wyna­
grodzeniem wg obowiązują­
cych stawek. Zgoszenia pi­
semne z odpisami świadectw 
złożyć do 15 lipca br. 6a-166

Szuka posady
Cukiernik samodzielny z kartą 
rzemieślniczą poszukuje pracy 
od 1 7. Łaskawe oferty: PAR. 
Ratajczaka 7. dla 6,292. 
_____________________P3886 
Maszynistka przyjmie pracę 
popołudniową! — Oferty Glos 
Wielkopolski nr 7975._______
Rutynowana ekspedientka z 
branży opacznej szuka posa­
dy. Oferty: PAR, Ratajćza- 
ka 7. dla 6,381.______p3961
Stróżostwa z mieszkaniem po­
szukuję. Oferty Głoś Wielko- 
polski nr_7971 ____ ___
Podróżujący przyjmie różne 
firmy na wojew. olsztyńskie 
i pomorskie. Oferty: PAR. Ra­
tajczaka 7. dla 6,373! 
______ _____________ P3953 
Stenotypistka rutynowana — 
przyjmie zastępstwo lipiec — 
chętnie prpwincja. — Oferty: 
PAR, Poznań. Ratajczaka 7, 
dla 6,369,___________ p3949
Początkującą maszynistka szu­
ka posady. Oferty: PAR. Ra­
tajczaka 7. dla 6,362. p3943
Wykwalifikowana pokojowa po­
szukuje pracy. Oferty: PAR, 
Ratajczaka 7. dla 6,353

_______ ___________ P3934 
Pielęgniarka poszukuje posady 
do dziecka. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 7935.
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Tłoczono Wielkopolskie Zakłady Graficzne 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodrębnione 
Zakład Główny w Poznaniu K—0452

Państwowy Bank Rol­
ny - Oddz. w Chosz­
cznie — województwo 

szczecińskie
poszukuje:
1.

3.

3.

Zast. Dyr. Oddziału 
i gł. księgowego
Zast. gł. księgowe­
go

Referenta działu 
kredytowego

4. Likwid. działu kre­
dytowego

5. Likwid.
dytyw
pismem

6. Likwid.
żących

7. Likwid.. __ _____
inkas, i eksp. poczty

Na powyższe stanowi­
ska mogą się również 
zgłosić kwalifikowane 
$iły żeńskie. Mieszka­
nia dla samotnych za­
pewnione. Spieszne 
oferty prosimy nadsy­
łać do w/w Banku.

__________________ 6a-191

Potrzebni do stałej 
pracy państwowej na 
KURSIE JĘZYKA 

ROSYJSKIEGO: 
KIEROWNIK

ŚWIETLICY 
intendent, kierowni­
czka kuchni, ku- 
charz-rka, 4 pomoce 
tlo kuchni, 7 sprzą­
taczek, 2 .woźnych, 
praczka. —

Zglosz.: Kuratoriurp
Szkolne — Poznań, 
Zwierzyniecka 20 po- 
kój 23,7903

POKOST
czysto lniany 
i syntetyczny 

poleca- 
Wytwórnia pokoslu

Gdańsk-Wrzeszcz
Mickiewicza nr. 43 

Tel 414-60 6b-89

działu akre 
z maszyno-

r-ków bie-

do działu

Magister farmacji z prawem 
zarządu szuka zastępstwa na 
miesiące letnie. Oferty Głos 
Wielkop. Rokossowskiego 16 
nr 1028. ___ _ _____FI 128
Posługę kilka godzin dziennie 
przyjmę. Posiadam referencje. 
Oferty nr 1135: Czytelnik Ar- 
mii Czerwonej 1. C1330
Bilansista długoletnią prakty­
ką przemyśle i handlu przyj­
mie stanowisko, także jako 
inspektor. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 7937.
Technik dentystyczny, długo­
letnią praktyką, poszukuje po­
sady zaraz, najchętniej oko­
licy Wrocławia. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6a-185.
Absolwentka farmacji z 4-let- 
nią praktyką poszukuje posa­
dy Poznaniu lub okolicy. — 
Oferty: PAR, Ratajczaka 7, 
dla 6,395,____________ p3973
Laborant kliniczny poszukuje 
od 1 lipca posady. — Oferty: 
PAR. Ratajczaka 7. dla 6,394.

P3972

Nauka
Lekcje pisania na maszynie 
dziesięcioma palcami. Szew- 
ska 3, m. 6 _______p3951
Koedukacyjne Kursy Maszyno­
pisania metoda dziesięciopal- 
cową. Ratajczaka 36. Tele­
fon 504 70___________ p3613
Tańców salonowych sambo, 
rumbę stępa, początkującym, 
zaawansowanym, udziela M. 
Szczurek. Zeylanda 2. p3634
Handlowy kurs półroczny roz­
poczynamy 4 lipca. Kursy Han­
dlowe Smólskiego Wawrzynia­
ka 33._______________p’3416
Kursy stenografii i pisania na 
maszynie. Wpisy: Szkoła Przy­
sposobienia Handlowego, plac 
Wolności 2._______ 6a-159
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adelą Szczurkówna. Jan Szczu­
rek. al. Marcinkowskiego 2a.

 7912
Kursy pisania na maszynie 
ślepą metodą. Piotr Pieprzycki, 
Poznań al. Marcinkowskiego 
26, teł. 23-62. Dla zamiejsco­
wych kursy listowne. p3983

Osobiste
Składam serdeczną podzięko­
wanie Matuchnie Najświętszej 
orąz Sercu Jezusowemu zą 
otrzymaną łaskę, J. Kozęrów- 
na.__________________FI 134
Publiczne podziękowanie Ojcu 
Maksymilianowi Kolbe za wy­
słuchanie prośby. Roman Wiś­
niewski. ■ 7983
Uwagą! Akumulatory motocy­
klowe. radiowe, poduszki elek­
tryczne, żelazka normalne i 
ząwodoyye. kuchenki, aparaty 
do ćięcią szkła — polecą 
,,Emka“, Wrocławska 30. — 
Własne warsztaty naprawy.

P3957

Sprzedaże
Materace wyściełane, łóżka 
metalowe wykonuje Rekorda 
ul. Kurzanoga (boczna Ratu 
szowei)_____________ o3596
Maszyna do szycia, gabineto­
wą „Singera". Chłapowskie- 
go 3, rn. 3.__________P3928
Materace z gwarantowaną wy- 
Scielką i tamy sprężynowe. — 
Wrześniewicz, Rataiczaka 7. 
Telefon 36-31 ______ p3595
Parcele własne w Antoninie, 
otoczone zieleńcami, również 
na spłatę sprzedam. Czubko­
wa. Libelta 10 tel. 21-74.

C1279
Fortepiany sprzedaje Magazyn 
Fortepianów, Poznań, św. Mar­
cin 22 podwórzu tel. 23-91. 
____________________ P3605
Srebro, przedmioty artystycz­
ne. użytkowe sprzedaż — 
kupno. Komis ..Lamus" Sie­
roca 5/6 ____ p3647

g OGŁOSZENIA DROBNE fi

Linoleum 
Plusze 

Chodniki — Dywany 
łanio kupisz w specjalny- 
magazynie materiałów 

mablow. i dekoracyinych 

FR. PERTEK 
POZNAŃ 

Kraszewskiego 17
Tel.519-67 ła.162

kompletnie wyposażone, samochodowe, 
turystyczne, obozowe, warsztatowe, dla 
straży pożarnych, harcerstwa, szkół, dp- 
mów wypoczynkowych i t. p. poleca 
ńZriiinlnin r> AI r N A “

M m Hi. klin
Skład BYTOM,, ulica Józefczaka nr 4
Telefon nr 27-11 Katalogi na żędanie

6b-lC0

Ubrania — płaszcze — spod 
nie — materiały i dodatki 
krawieckie — J. Szymczyński. 
Poznań, Dąbrowskiego 9711. 
tel. 502-42 (naprzeciw Ub.ez 
pięczalnt Społecznej), ęa-148 
Parcelę, willę, kamienicę — 
szybko sprzedasz — solidnie 
kupisz — tylko przez firmę 
i.Unioh", Poznań Rzeczypo­
spolitej 4. _______ 7179

Drzewo i rozbiórki regałów 
z hurtowni żelaza. Oferty Gł. 
Wielkopolsk:_n£_7944.
Cegły. Foerstery, Westphale do. 
starcza Cegielnia Dymaczewo. 
koło Mosiny, Zarząd: Poznań. 
Mostowa 4a, m. 2,____7942

Kiosk przenośny, nowoczesny, 
reprezentacyjny .sprzedamy. 
Oferty Glos Wlkp. nr 7947.

Plusze, dywany, chodniki, ce­
raty. linoleum. Peruk. Kra­
szewskiego 17. 6a-161
Kamienice składami, śródmie­
ściu. 3000000, druga 1600000, 
willa 2100Ó00, parcelę 500000 
sprzeda Gruszczyński. Wa­
wrzyniaka 22. 7919
8 morgów (Ławica — Poznań) 
sprzedam. Oferty: PAR. Rataj­
czaka 7, dla 6.349. p3931
Jadalnią Chipendale. gabinety, 
salony stylowe sypialnię dę­
bową. garnitury klubowe, fo­
tele. leżanki, różne urządze­
nia domowe, sprzedaje oka­
zyjnie Trzeczak. lokal licyta­
cji, Stary Rynek 48. p3922
Autobus (reklamówkę) Merce­
des, 3 tony sprzedam. Po­
znań Łukaszewicza 14 war 
sztat. 7916
Maszyną damską wpuszczaną, 
Singera sprzedam. Kraszew­
skiego 13. nr. 7. 7984
Dom, duży ogród warzywno- 
owocowy. przy linii Leszno — 
Sulechów, z pewnymi zbiorami, 
tanio odstąpię. Oferty Glos 
Wielkopolski tir 7977.
Motocykl 200 cm’ ..Ardie" — 
cena 55 000. Tel. 61-56

7957
Samochód BMW szóstkę, ka­
briolet. stan pierwszorzędny, 
sprzedam. Ossowski Kraków. 
Długa 86. tel. 598-39. p3966
Fiat 1100. ’/j-tonówkę. w do­
skonałym stanie, sprzedam ta­
nio. Oferty: PAR Ratajcza­
ka 7, dla 6.380. p3960
Wózek Konkona w dobrym sta­
nie. Kościelna 46. rą. 3. 7970
Sprzedam barak 25X10 m. —
Czajcza 4. 7969
Parcelę 600 m przy tramwaju 
Górczyn. Oferty Głos Wielko­
polski nr 7968.
Motocykl DKW 350 do sprze­
dania Zgłoszenia: Tel. 40-67.

P3945
Parcelkę budowlaną, ogródek, 
na przedmieściu Warszawskim, 
zaraz sprzedam. Adres wskaźe 
PAR. Rataiczaka 7. dla 6.358.

P3939
Motgcykl 35o cm’ DKW sprze­
dam. Głogowski. Świętosław- 
ska 9. p3936
Pianino dobre sprzedam. Adres 
wskaźe PAR Ratajczaka 7, 
dla 6,354. p3935
Parcelę przy ul. Słowiańskiej 
(Winogrady). Oferty: PAR. Ra­
tajczaka 7 dla 6,352. p3933
Biurko, tapczan, fotele, krze­
sła, obrazy szafa, łóżka. Te­
lefon 85-77. cl 339
Fotel dla chorego, duży. nowy.
Mielżyńskiego 4. m. 3. F113o
Wentylator do kuźni ręcznej, 
gwintownicę, węże gumowe 
do spawania Rogalińskiego 13, 
m. 1. F1129
Heblarkę do drzewa, 80 cm, 
sprzedamy. Bracia Tomaszew­
scy Żabikowo. Cmentarna 6. 
telefon 39. FI 126
Sprzedam natychmiast bufet, 
4 krzesła, stoliczek. Gospoda 
Targowa, barak 31. pok. 1459. 
godz. 1T—20. F1125
Barak mieszkalny 2 ubikacje. 
Zgłoszenia: Rokossowskiego
nr 45. m. 6 od godz. 14.00.

k686
Sprzedam oponę 900X20. Adr. 
wskaźe Głos Wlkp. nr 7964.
Zegar kontrolny do kontroli 
pracowników oraz zegar kon­
trolny dla stróżów. Wiadomość: 
Garbary 2. zegarmistrz. 7958
Rasowe wyźly 5-tygodniowe 
sprzedam. Mielżyńskiego 27 
m. 11. C1331
Sprzedam kołdrę puchową, pa- 
tefon. Rzepeckiego 32a, m. 8.

7954

„Avira'*, Dąbrowskiego 1. — 
Oczka podnosi na noczekaniu. 
ceruje, stopy wprawia.
____________  _ P3633
Kamienicę. 4 sklepy, idealną 
połowę. 2 2 00 000; 4 mor­
gi roli 20 drzew owocowych, 
500 000; willę 2 mieszkania. 
2 200 000. sprzeda Metelski. 
Marcina 13 p3863

Motocykl 750 cm’ przyczepka 
sprzedam zamienię na mniej- 
szy Rybaki 9 m, 6, 7946
Opel Blitz, 3 t, w bardzo do­
brym stanie nowy motor I 0- 
gumier.ie sprzedam Zgłosze­
nia: Kochanowskiego 2. m. 5. 
przy Poznańskiej. 7929

Samochód ciężarowy na ropę, 
marki MAN. 3 tony, 90 KM, 
tanio sprzedam. Pamiątkowa 8 
telefon_90-53._________7939
Zakład fryzjerski sprzedam lub 
wydzierżawię. — Oferty Glos 
Wielkopolski nr 7938.

Okulary 
mofo-lotnicze 
ze szkłem nieroz- 
pryskuj^cym się 

poleca 
„Optyk*1 

Sp. z o. o.

Poznań, 27 Grudnia 7
lalelon 523-53. 6a-189

Przetarg nieograniczony
Instytucja państwowa w Poznaniu ogłasza przetarg 

nieograniczony na roboty instalacyjne Stacji Benzy­
nowej, przy ul. Podolańskiej 52.

Informacje i druki ofertowe można otrzymać w 
instytucji państwowej, Poznań, ul. Podolańska 52, 
codziennie od 8—15 do dnia 28. 6. 1949 r.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem: „O- 
ferta na roboty instąlacyjne Stacji Benzynowej w 
Ppznąniu1' — nąleży składać do skrzynki przetargó- 
wej umieszczonej w kancelarii naszej Instytucji w 
Poznaniu przy ul. Podolańskiej 52.

Do oferty nąleży załączyć kwit depozytowy na wa­
dium w wysokości 1% sumy kosztorysu. Informację 
co do składania wadium można otrzymać przy od­
biorze- wkładek kosztorysowych.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30. 6. 49. o godzinie 
9 w instytucji państwowej — Poznań, ul. Podolań­
ska 52.

Instytucja państwowa zastrzega sobie prawo unie­
ważnienia, przetargu bez podania przyczyn oraz bez 
obowiązków ponoszenia z tego tytułu jakichkolwiek 
odszkodowań, prąwo dowolnego wyboru oferenta 
bez względu na wynik przetargu oraz prawo uznania 
ze przetarg nie dał dodatniego wyniku, a także pra­
wo do podzielenia prąc między oferentów.
P3989 Kierownictwo Robót

Samochód KDF, na chodzie.
Tel. 524-48. godz. 9—14. 
____________________  7933
Okazyjnie Opel P 4, motocykl 
Ziindapp 250. Telefon 37-29 
i 68-42. 7927
Samochód małolitrażowy, limu­
zyna. bardzo dobrym stanie, 
220 000. Adres wskaźe Głos 
Wielkopolski nr 7911.
Streptomycynę sprzedam. Ofer­
ty nr 4572: Czytelnik. Daszyń­
skiego 48. k676
Motocykl 200 cm*, dobry, ta­
nio. Marcin 56. m. 33. Tar- 
nionek, F1118
Sprzedam męski zegarek kie­
szonkowy i pierzynę. Kręta 24, 
m. 14a. F1120
Motocykl 350 NZ. stan dobry 
Szyperska 9 m. 1. od godz. 
16—21. F1121
Wózek (autko) sprzedam. Het­
mańska 40. m, 3, F1122
Pianina, fortepiany markowe. 
remonty, strojenia. Drygas 
Skarbowa 15 tel. 99-79.

P3901
Domek wolnym mieszkaniem, 
willę wolnym mieszkaniem. 
Pijanowski. Póiwiejska 26.

P3903
Mercedes 170 V, w dobrym 
stanie, z zapasowym motorem 
Wiadomość: telefon 41-58.

P3988 
Willa Osiedlu Grunwaldzkim, 
wolnym 3-pokojowym miesz­
kaniem. Oferty: PAR. Rataj­
czaka' 7, dla 6,412. p3987
„Zundapp" 200 cm’. Sikor­
skiego 10. garaż, godz. 18 
do 20. p3986
Udział w sklepie branży włó­
kienniczej. w najlepszym punk­
cie Poznania, sprzedam. Ofer­
ty: PAR Ratajczaka 7. dla 
6,402. p3978
Radio 6-lampowe Nora. 15000 
zł. Garbary 9, m. 9. po po­
łudniu. FI 135
Wózek dziecięcy, prawie nowy. 
Al. Marcinkowskiego la m. 
14c. Górka C1346
Wilka 7-tygodniowego sprze­
dam. Potockiej 3. C1342
Dywan sprzedam. Marcinkow­
skiego. firma ..Arto". C1341
Odbiorniki radiowe, wzmacnia­
cze. adaptery, płyty gramofo­
nowe. sprzęt elektrotechnicz­
ny. żyrandole lampy, poleca 
kupuje ..Kontakt", Szkolna 13. 
telefon 10-01. 6a-160

Kupna
Konie na rzeź kuputę. Odbiór 
samochodem. Nowak Poznań 
Daszyńskiego 26 telef. 21-10 
21 11 03597
Kupię futro karakułowe i sre­
brnego lisa. Oferty z ceną Głos 
Wielkopolski nr 7979.
Ślimaków lewarowych zakupię 
większa ilość Radomski. Dą­
browskiego 32, tel. 32-37.

7973
Konie na rzeź kupuję Odbiór 
samochodem. Zgoła Poznań 
Masztalarsfca 8 telefon 20-20

P3594
Parcelę pod budowę willi, 
uzbrojoną, z ogrodem 2 do 3 
morgów, w Poznaniu lub oko­
licy, kupię Oferty: PAR, Rataj­
czaka 7. dla 6,360. p3941
Samochód reklamowy dobrym 
stanie kupię. Oferty nr 1117: 
Czytelnik, Czerwonej Armii 1.

C1312
Konie na rzeź kupuję Stani 
s'aw Gałkowski Poznań Zam­
kowa 7. tel. 31-55. 6a-146
Balony 10. 20. 30. 40. 50. 
60 kg. czyste kupuje stale 
Hurtownia Apteczno-Drogeryj- 
na Władysław Kaiser. Poznan
Półwieiska 39 tel. 19-63.■

P3904
Dom komfortowy od właścicie­
la. Oferty nr 1140: Czytelnik. 
Czerwonej Armii 1. C1335
Maszyn biurowych kupno — 
sprzedaż — naprawa. Piotr 
Pieprzycki. aleje Marcinkow­
skiego 28 naprztciw poczty. 
Telefon 23-62, p3981

Silnik motocyklowy 200, DKW 
lub NSU. stanię dobrym, ku­
pię. Telefon 43-44. p396$

Kupię piec węglowy (westfal- 
kę). pompę ogrodową. Sikor­
skiego 18. m. 22. 7936

Obligację Pożyczki Odbudowy 
K aju za rok 1946 kupię. Dą­
browskiego 137. FI 116
Maszyny do pisania, liczenia, 
zakup, sprzedaż. — Fotoma, 
Szkolna 11. ’ p3915
Maszynę mereźka .Zickzack" 
kupię. Sw. Marcin 23, m 3a.

C1332
Motocykl 125 lub 200 cm. lecz 
tylko jak nowy, kunie. Sta­
szica 22. m. 6, tel. 90-11.

C1334

Zamiana
Zamienię mieszkanie 3*/e po­
koju w centrum na 4‘/i. Te­
lefon 32-78. p3888
Zamienię 1 pokój, parter, cen­
trum. na 1 z kuchnią. Tele­
fon 32-78. p3889
2 pokoje kuchnią na 1 pokój 
kuchnią. Oferty: PAR. Rataj­
czaka 7. dla 6,376. p3956
Pokój światłem, gazem, wodą, 
piwnicą, wyłączony, przy Par­
ku Wilsona na pokój lub 2 
z kuchnją Poznaniu albo oko­
licy. Of. Głos Wlkp. nr 7951.
Mieszkanie 4-pokojowe. kom­
fortowe, Rawiczu, zamienię 
na 2-pokojowe komfortowe 
Poznaniu. Telefon 78 9i.

7963
Zamienię pokój z kuchnia na 
większe. Poznań. Knapowskię- 
go 22. m. 4. 7961
2 pokoje kuchnią, samodziel­
ne. front, słoneczne, zamienię 
na 1 kuchnią wzgl. l’/t. oko­
licy Jeżyce. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 7945.
31/: pokoju kuchnią Jeżyce, 
zamienię na 2 pokoje kuchnią. 
Oferty Głos Wlkp. nr “7941.

2 pokoje kuchnią. Solacz. za­
mienię na pokó! kuchnią Ła­
zarz. Of. Głos Wlkp. nr 7928.

Pokój kuchnią komfortowe, 
zamienię na takie sąmo w mie­
ście. Zawady. Chlebowa 7, 
m. 34 po południu FI 119

Mieszkanie komfortowe. 2 du­
że; pokoje kuchnią, śródmie­
ściu frontowe, I ptr.. zamie­
nię na 2 mniejsze, podobne. 
Oferty: PAR. Ratajczaka 7, 
dla 6,366 P3947

Pieniądz
Posiadam milion złotych. Pro­
pozycje nr 1141: Czytelnik, 
Czerwonej Armii 1. C1336

100 000 z współpracą przystą­
pi, do spółki starsza, samotna 
wdowa lub poprowadzi dom 
samotnej osobie. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 6a-193.

Wolne lokale
Mieszkania komfortowe śród­
mieściu za zwrotem remontu 
Wiadomość: pl. Ratajskiego 9 
tn. 1. p3826
Garaże (wyłączone), ciężaró­
wek. osobówek, śródmieściu. 
Telefon 47-18. p3828

Mieszkanie pokój kuchnią, wy­
łączone. Zwrot remontu. Ofer- 
ty Glos Wlkp. jir_7839._____
Izbą suterenowa na mieszka­
nie. rzemiosło. Gospodarz — 
Szwajcarska 25. m. 5. k677

Pokój studentom, czysty. —
Oferty: PAR, Ratajczaka 7, 
dla 6,391.___________ p3969

Zegarek damski złoty, branso­
letkę z-otą. przeplataną ogni­
wami srebrnymi w kwiaty. — 
Uczciwy znalazca proszony 
o zwrot za wynagrodzeniem. 
Wskazanie znalazcy wynagro­
dzę. Niegolewskich 20a. m. 15

P3959

5 pokoje kuchnią, łązienką, 
nowym domu. Mostowa 5a.

_______ 7948
Trzypokojowe. nowoczesne, 
wyłączone wolnę 575 000. 
Kórnicka 56. Tel. 85-56.

p3971

Skradziono legitymację służ­
bową Wydziału Powiatowego 
legitymację Zw. Zaw. Pray 
Samorządowych Aniela Mar­
kowska, Gorzów 30 Stycznia 6 

 6a-151
Zgubiono zaświadczenie reje­
stracyjne RKU Gorzów, jan 
Bąlcerowiak. Gorzó.w Wlkp. 
Warszawska 36/40. 6a-152

Pokój 2-osobowy, tylko utrzy­
maniem Łazarz. Adres wskaźe 
Głos Wlkp. nr 7985 ______
Ubikacje w centrum na war­
sztat lub magazyn wydzierża­
wię. Of. Głos Wlkp. nr 7980.

Pokój pusty na 1 osobę za 
zwrotem kosztów. Zgłoszenia: 
Strusia 11. Musiął. od 17—19.

7966
2 pokoje Jcuchnlą. łazienką, 
wyłączone centrum, komplet­
nie umeblowane. Oferty: PAR. 
Ratajczaka 7. dla 6,375.

p3955
Wynajmą pokój z wszelkimi 
wygodami. Oferty: PAR. Ra­
tajczaka 7, dla 6,374. p3954

UBIKACJE
nadające się na cele 
handlowe — przemy- 
sowe, biurowe lub ma­
gazyny — 400 m! przy 
centralnej ulicy na­
tychmiast do wydzier­
żawienia. Oferty nr 
4577 „Czytelnik" Da­
szyńskiego 48. k681

Zgubiono odcinek wymeldowa­
nia ną nazwisko Krystyna Tu­
rek, Zawada 82. pow. Zielona 
Góra.________ 6a-158
Zgubiono zaświadczenie reje­
stracji RKU na nazwisko Ta- 
deusz Firlifc_________ FH33
Zgubiono kartę rejestracyjną 
nr 260 wydaną przez RKU 
Nowy Tomyśl Józef GrocfyoJ-. 
ski.Kargowa. 6a-19o

Szuka loka 1 u
Poszukuje 2—3 - pokojowego
mieszkania za wyższym czyn­
szem lub zwrotem remontu do 
200 tys. zł Zgłoszenia: tele- 
fon 99-72,____________ 7920
Pokoju blisko Opery poszuku­
je pan. Oferty Głos Wielko­
polski nr_7974.___________
Spokojna studentka poszukuje’ 
pokoju. Oferty Głos Wielko- 
polski nr 7976.

Zgubiono książeczkę Ubezpię- 
czalni Społecznej R 46735482. 
Bronisław Kitkowski, Party- 
zanckaS^jn^jZ._______ 7955
Zgubiłam okulary pochewkę, 
tramwaju nr 2. Oddaó za wy­
nagrodzeniem. Póiwiejska 25

X 7951
Zgubiono legitymację b. PPR 
i zameldowanie milicyjne. Zbig- 
niew Stroiński. 795D

Profesorka gimnazjum kra­
wieckiego poszukuje pokoju. 
Oferty: PAR. Ratajczaka 7, 
dla 6,367.____________p3948
Panna poszukuje pokoju ume­
blowanego. Oferty: PAR Ra­
tajczaka 7. dla 6,365. P3946

Pracujący student szuka po­
koju Oferty Glos Wielkopol­
ski, Rokossowskiego 16, nr 
1031,._______________ FI 131
1’/«-pokojowego. komfortowego- 
spiesznie poszukuję. Oferty 
nr 1143: Czytelnik. Czerwonej 
Armii 1,_____________ C1338
2’/i-pokojowego. komfortowego 
spiesznie .___1.
nr 1142: Czytelnik. Czerwo- 
nej__Armii_l. __
Poszukuje 3*/t. lub 2’ń-poko- 
jowego mieszkania możliwie 
centrum, zwrotem remontu do 
300 000 Oferty Głos Wielko- 
polski nr 7932.

poszukuję. Oferty

C1337

Student ekonomii poszukuje 
pokoju zaraz. Kinal. Wierzbię- 
cice 42,________ k680
Poszukuję 2 pokoi kuchnią. 
Zwrot kosztów remontu. Ofer­
ty Glos Wlkp. Rokpssowskie- 
go 16. nr 1017.______ F1117
Dwupokojowego z łazienką, 
wyłączonego poszukuje zą 
zwrotem remontu. Oferty: PAR. 
Ratajczaka 7 dla 6,409, 

p3984

Dzierżawy
Poszukuje dzierżawy willi z 0- 
grodem. Poznań lub okolica. 
Warunek: wyłączone mieszka­
nie Oferty: PAR. Ratajcza­
ka 7, dla 6,361. P3942

Zguby
Zgubiono na górczyńskiej pro­
cesji srebrny zegarek męski. 
Zwrot wynagrodzeniem. Po­
znańska 44. m. 28. ___ 7949
Zgubiono zaświadczenie reje­
stracji. wystawione przez RKU 
Leszno na nazwisko Franciszek 
Mroczkowski. 7981
Zgubiono legitym. nr 46739307 
Ubezpiecząlni Spoleczpej Po­
znaniu. Ignacy Kaczniarek. Ko­
paninai 2 m. 2_______ F1.132
Skradziona pociągu Poznań — 
Międzychód zameldowanie mi­
licyjne. zaświadczenie reje­
stracji poborowch. Stefan 
Swoboda. FI 113

Zgubiono kartę RKU Poznań, 
zameldowanie milicyjne na na­
zwisko Marian Krzyżanowski 

 7930
Zgubiona kartę ewakuacyjny 
odcinek zameldowania na na­
zwisko Michał .Matkowski, 
Przyborów poczta Słońsk, po- 
wiat Sulęcin._________ 6a-I8Q
Zgubiono kartę rejestracyjną, 
wydaną przez RKU Łódź-Mia- 
sto na nazwisko Marian Ku- 
S iński. __________6a-184
Przybłakał się wilk czamv. 
Daszyńskiego 65. m. 6. k67?
Zgubiona legitymację Ubezpie­
czali Społecznej. Lech Pasz­
kiewicz Starołęka Miechow­
ska 17. _ _______ 7962
Zgubiono książeczkę Ubezpie- 
czalni Snołeczn. nr 46740530. 
Stefan Hoffman. FI 114
Zgubiono kartę RKU Szamotu­
ły nr 0154686, Zygmund Suł­
kowski. Dębina p. Otorowo, 
pow. Szamotuły. 6a-200

P.

Zgubiono zaświadczenie reje­
stracji- wojskowej, wystawio­
ne 14. 2. 1945 r przez RKU 
Gniezno. Leon Kalasz. 6a-126

“Równe
Warsztat napraws maszyn biu 
rowych Rohowskl f Ska Miel- 
źyńskiego 18 tel 43 25 

03653
Oddam wełnę w dom do ręcz­
nego wvkonania rękawiczek 
(zakopiańskich i innych). Zga­
szenia: Dom Konfekcyjny Dą­
browskiego K________  p3913
Kołdry, poduszki i pierze po­
ścielowe dla szpitali hoteli, 
pensjonatów domów wczasów, 
poleca .Emkap" M Mielca­
rek. Poznań Wrocławską 30. 
Mech CŹYSzczalnią Pierza.

P3456
Pralnia chemiczna .Panama" 
czyści wszelka garderób? w 
terminie 7 dni. Poznań aleje 
Marcinkowskiego 8 tel. 88-53

___________________P3797 
Mereżkę, okrętkę plis, wyko­
nuje na poczekaniu Łukow­
ska Śniadeckich 7 m. 3.

7965
Przerabiamy wszelkie używane 
trykoty. Podnosimy oczka ma­
szynowo szybko fachowo. — 
„Trykot'’. Mylna 11.__ P3965
Duży wybór nowości na pły­
tach .Melodie". Do nabycia: 
Poznań Kościelna 17 sprze­
daż hurtowa. P3962
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TMMaszawski IGNACY PTYŚ I WALKA Z ALKOHOLIZMEM
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A Wyszedł pan Ptyś z baru 

Chwiejnym króKiem, 
Patrzy wokół siebie 
Błędnym wzrokiem...

Wtem przypomniał sobie
(Mimo czystej;),
Źe dziś miał odwiedzić 
Okulistę.

Okulista bacznie
Szkła dobiera,
Wreszcie rzekł Ptyś: — Widzę 
Dobrze teraz!

— Niech pan zatem czytać 
Tu rozpocznie.
Tekst dla takich jak pan,
— Krótkowzrocznych!

p 
T 
Y
S 
I/ 
o 
w

Płatek, dnia 24 czerwca 1949 r.
7.20 Tańce i pieśni różnych narodów; 8.05 Mu­

zyka baletowa; 8.15 Utwory Dymitra Szostako­
wicza: 12.50 ,,Na swojską nutę" — gra zespół 
Tadeusza Wesołowskiego; 13.35 Muzyka obiadowa 
w wyk. Orkiestry pod dyr ’M. Paszkieta; 14.00 
„Opowieść o Chopinie" Adama Czartkowskiego; 
14.15 Pieśni kompozytorów rosyjskich. Wykonaw­
cy: Helena Korff-Kawecka (sopran), Igor Miku lin 
(bas), Hieronim Szpetka (akomp ); 15.05 Audycja 
dla dzieci pt. ..Zapłonęła żarówka"; 15.45 Lekką 
muzyka na dwa fortepiany w wyk. Wiktora Kar- 
wińskiego i Jana Zawadzkiego; 16.05 „Kapitał" 
w rocznicę wydania", pogadanka; 16.20 Montaż 
literacki słowno-muzyczny pt. „Pieśń o morzu" 
w opr. Elżbiety Libiszowskiej; 17.15 Koncert dla 
przodowników pracy; 18.00 „Pokonany agresor", 
audycja „Służby Polsce"; 18.15 Przegląd prasy 
młodzieżowej; 18.20 Piosenki w wyk. Olgi Ka­
mieńskiej; is.35 Muzyka ludowa w wyk. Kapeli 
Ludowej Rozgośni Warszawskiej; 19.20 Koncert- 
rozrywkowy — transmisja z Budapesztu: 20.00 
„Wychowanie w rodzinie" — fragment broszury 
Antoniego Makarenki; 20.15 Muzyka; 20.20 Kon­
cert symfoniczny w wyk. Orkiestry Symfonicznej 
Filharmonii Poznańskiej; 21 40 „Daleko od Mo­
skwy", powieść Wasyla Ażajewa; 22.00 ..Mozaika 
muzyczna"; 23.10 Muzyka kameralna Schuberta.

KREML

dlaczego tak mówimy?...
■■HKissssBasamuGBsaussiraswsaauuaaEafflGaanraiinaBmaDisannEBraiHBi

ukąszenia moskitów. Wkrótce zmarłe 
15 proc, robotników zatrudnionych przy

SIEDZIBĄ władz najwyższych Zw. budowie kanału, tj. około 15 tys.
Radzieckiego w Moskwie jesz osób. Aby ukryć przestępstwa przeku* 

Kreml. W kronikaich Moskwy nazwa' pyiwano ministrów franc., posłów do 
Kreml występuje po raz pierwszy wl parlamentu i prasę. Nastąpił niebywały 
1331 roku za panowania Iwana Kality.1 krach. Setki tysięcy udziałowców zo- 

Chrześcijaństwo na Ruś przyszło z-stało zrujnowanych. Wielki proces u» 
Grecji. Duchowieństwo greckie wniosło jawnił, że. w nadużyciach brał udział 
do żywego języka rosyjskiego mnóstwo'również twórca Kanału Sueskiego Les* 
słów greckich jak np. lampa. Wśród, seps, który skazany został na> 5 lat wię= 
tych słów znalazło się również kremnos zienia. Budowę kanału dokońazono do-- 
— co znaczy góra, wzgórze. Członek 
Radzieckiej Akademii Nauk prof. Marr
jest zdania, ze od słowa kremnos — 
góra, pochodzi nie tylko Kreml mos* 
kiewski, lecz również nazwa gór pol= 
6kioh Karpaty. Po grecku kar znaczy 
*— kamień, wzgórze.

piero w 1914 roku.
Po procesie panamą zaczęto nazywać 

wielkie nadużycia połączone z prze­
kupstwem.

Zebrał He-Bar

Humor naszych ojców 

Oświadczenie 
dentysty

— Oto przysięga moja uroczysta!
(Tak do narzeczonej mówił raz 

dentysta),
O pani, gwiazdom podobna i kwiatom, 
Gdyby za każdy mej miłości atom, 
Która napełnia mego serca głębie...
Po jednym miano tylko rwać mi zębie:
Ja ci przysięgam, mój promieniu 

słońca,
Że nie wystarczyłoby mi szczęk 

tysiąca,
I zęby rwanoby mi lat czterysta. — 
(Tak do kochanki mówił raz dentysta).

Schaagen (Hol.); ciężka — Baccilierf 
(Włochy).

po zakończeniu mistrzostw Europy
* w Oslo, specjalna komisja przy­

znała trzecie miejsca w poszczególnych 
wagach następującym 
zawodnikom: musza
— Schmoeller (Au­
stria); kogucia — Van- 
gi (Fr); piórkowa — 
Connel (Irl.); lekka — 
Sovliansky (Jug.); pół- 
średnia — Toupe(FT.); 
średnia — Fontana 
(Wł); półciężka —

f^iekawą innowację wprowadza
Oddział Wielkopolski Automo­

bilklubu Polskiego. W najbliższą nie­
dzielę odbędzie się impreza samocho­
dowa tzw. Jednodniowa Jazda Konkur­

ORIENTACJA NASZA NOWELKA II, Al. Krakowski

KUFER

sowa. W programie zawodów punkto­
wane będą: bada­
nie techniczne wo­
zu, próba rozruchu 
silnika, jazda o- 
krężna na prze­
strzeni 89 km (Po­
znań — Środa —N e- 
kla—Poznań), pró- 

przyśpieszenia i hamo- 
tin zgłoszeń (deklaracje 

sekret, klubu, które kie­
rować należy na adres: Automobilklub 
Polski, Oddział Wlkp., Poznań, ulica

TAAWNE WIERZENIA wielu naro» 
dów związane były ze słońcem. 

Uważano za błogosławiony kraj, gdzie 
„rodzi się" słońce, dające światu cie­
pło i światło. Znachorzy i wróżbici 
przy wykonywaniu swych praktyk 
zwracali się twarzą na wschód. W póź­
niejszych wierzeniach pozostały ślady 
czci dla wschodu. Tak np. kościoły bu­
dowano zwrócone głównym ołtarzem 
(absydą) na wschód, grzebano również 

.umarłych z głową zwróconą na wschód. 
Wschód był więc niejako głównym kie­
runkiem człowieka. I dlatego 6łowo 
„orientować się" znaczy dosłownie — 
„odnajdywać wschód". Oriens po łaci­
nie znaczy — wschód.

PANAMA
W 1879 R. W PARYŻU powstała 

komisja dla budowy kanału pa- 
Damskiego. Pieniądze zebrane żostały 
przeważnie wśród drobnych ciułaczy 
francuskich. Wkrótce przy budowie 
zaczęto popełniać nadużycia. Zgroma­
dzony kapitał rozkradano, robotników 
dziesiątkowała żółta febra i śmiertelne

Kierownik ruchu na wczasach.

— Czy wiesz, że Alfohsowi ucie- 
kła żona?

— Mój Boże... Biedny chłopak!... 
Jak on to przeżył??

—■ ...Teraz jest mu lepiej... Ale 
z początku to był zupełnie zwario­
wany... ze szczęścia...

WTYMYTE podłogi zasłane są 
pstrokatymi chodnikami, czy­

stymi workamj i rogożą. Okna ot­
warte i przeciąg wydyma firanki; 
mimo to w izbie czuć zapach stęch- 
lizny i wilgoci. Za przegródką z de­
sek słychać plusk wody w miednicy.

Daria otwiera drzwi i zatrzymuje 
się na wysokim progu. W jednej rę­
ce trzyma buty, w drugiej kobiałkę 
z grzybami. Ogląda z uznaniem izbę.

—■ Ale Mańka wysprzątała...
— To ty, Mamo? — pyta na głos 

zza drewnianej przegródki.
— Ja! uważaj, Fiedorówno. Wy­

cieraj dobrze nogi — mówi Daria 
do swej towarzyszki.

Cienki głosik za jej plecami odpo­
wiada:

— Ja też się rozzułam!
Daria stawia buty przy progu i, 

stąpając ciężko nogami w pasiastych 
pończochach, niesie kobiałkę do sto­
łu. Za nią wchodzi boso Fiedorówna, 
niska, drobna staruszka. Zostawia 
trzewiki przy drzwiach, siada na ku­
frze i z ulgą wzdycha.

— Oj, biedne moje nogi.
Skrzypnęły drzwi. Daria przeszła 

do „czystej" izby.
Maria wychodzi zza drewnianej 

przegródki, w spódnicy tylko i w ko­
szuli. Na zarumienionej twarzy błysz­
czą jeszcze kroole wody. Wyciera 
się szerokim wyszywanym ręcznikiem.

— No, tylko mi zaraz nie zabrudź­
cie! — mówi.
Fiedorówna uśmiecha się łagodnie.
— Nie, nie Maszeńko! My ostroż­

nie.
—- Mańka! — rozlega się z pokoju 

oburzony głos Darii <— czyś ty osza­
lała? Wyciągnęłaś kapę z kufra?!

— Dosyć się napleśniała w kufrze! 
— odpowiada spokojnie Maria, sta­
rannie wycierając pełne, opalone 
ręce.

— Jakto "napleśniała"?! — Darie 
z rozmachem otwiera drzwi; widać 
przez nie lustro, stół, zastawiony 
kwiatami, jedwabny abażur. — Ka­
pa pamiątkowa, wartościowa, a ona 
ją rozkłada jakby na święta.

— Ech, mamo — „wartościowa"! 
W sklepie jest takich ile chcesz!

— Takich, ale nie takich!
— Jeszcze lepsze —- nowe. Ta się 

na załamaniach rozłazi. Żałuję, że 
przykryłam nią łóżko: śmierdzi ko­
tem.

— To kup nową i ściel, a tej nie 
łap!

— Będę miała swój dom to kupię.
— T ręcznik wyciągnęła! — zała­

mała ręce Daria. — O, głupia. Nisz­
czysz swoją wyprawę...

— To mama dla mnie tę kapę tak 
chowa! — parsknęła Maria.

— A dla kogożby?
— I koszulę haftowaną z okrągły­

mi kołnierzykami?
— Jeszcze nie noszone! — woła 

Daria. — A jakie koronki — tiulo­
we.

— A'ja noszę tylko jedwabne try­
kotowe... Mamo, widziałam tam też 
majtki. Wspaniałe, z koronkami, z 
rozporkiem. Czy to po babci? Czy 
twoje?

— Co ty gadasz, Panie Święty! — 
mówi zdetonowana Daria — zrozum 
głupia — dla ciebie zbieramy. Zejdź 
no, Fiedorówno, z kufra.

— Staruszka zsuwa się śpiesznie i 
przysiada na krześle. Daria z hała­
sem otwiera kufer.

— Patrz głupia! Spódnica czerwo­
na, wełniana, trzy rzędy złotej taś­
my... Suknia aksamitna zielona, klo­
szowa, długa do ziemi, obszyta na 
dole ząbkami, po całej 6ukni taśma 
naszywana: o! dokoła, dokoła... Tę 
ja nosiłam, Idę w niej, bywało, do 
cerkwi — pamiętasz. Fiedorówno — 
wszyscy oczy na mnie wytrzeszczają. 
Teraz nie ma nawet takiego koloru 
— butelkowy kolor: zielony i wpada 
w niebieski. Piękna! Aż lśni cała...

Fiedorówna mruży oczy jak od 
słońca i uśmiecha się tkliwie.

<— A była taka — pamiętasz, Da- 
iriuszko — wełna, w cieniutkie, cie- 
niusieńkie paseczki... To była moja 
najmilsza suknia! Tylko już ją daw­
no zniszczyłam — nie pamiętasz już 
kiedy...

Ba! Ty jesteś znana rozrzutnical 
Kaftan kanausowy... Jaki rękaw sze­
roki, wspaniały, a potem zwęża w rur­
kę i mankiet, a tu koronki tiulowe. 
I szyty kaftan na skos: na plecach 
wychodzi choinka... Suknia cała po- 
pelinowa. Cudo! A jak uszyta: talia 
wysoka, a spódnica od razu od talii 
kloszowa i z tyłu w fałdy. A pas pro­
sto pod piersi podchodzi... A tu sta­
nik: cały w fiszbinach. Z przodu pier­
si podnosi; i na plecach fiszbiny. Wło­
żysz go, siedzisz jak w gorsecie.

Maria ogląda stanik
— A co to jest gorset, mamulko? 

— pyta.
<■— Ach ty głuptasie! Tego ty nie 

potrafisz ocenić... A prócz tego w 
tym kufrze jest cała twoja wyprawa: 
płaszcz lekki półsakowy, piętnaście 
ręczników, kołdra watowana, kołdra 
tkana wełniana, kapa, którą wyciąg­
nęłaś, cztery poduszki, pierzyna, sześć 
koszul, dwa prześcieradła...

— Ile? — przerywa Maria >— coś 
za mało...

— Starczy! I dla narzeczonego czte­
ry „rubaszki" satynowe, cztery pary 
kalesonów...

— Dla Miszfci?! Oj, nie mogę!
Maria aż przysiada, czerwona ze 

śmiechu, macha rękami.
— Śmiej się, śmiej! Pomrzemy, 

wszystko odziedziczysz: dom, kufry, 
maszynę do szycia...

—• Ależ żyjcie sobie na zdrowie, 
matulu! O mnie się nie kłopdczcie. 
Mamy z Michałem, jak się pobierze- 
my, obiecaną nową .izbę. A meble już 
sobie upatrzyliśmy w mieście. I 
wszystko co potrzeba — kupimy. 
Mamy odłożone pieniądze, a jeszcze 
będą premie za urodzaj...

■— Zanim jeszcze kupicie... A tu 
wszystko gotowe!

Maria się śmieje.
—- Zebraliście dobTa, pełne skrzy­

nie i na co? Można oddać do teatru, 
na kostiumy do przedstawień. Czy nie 
prawda, chrzestna?

Fiedorówna kiwa czyściutką swą 
głową. Daria zwraca się do niej groź­
nie:

— A ty czemu potakujesz, staru­
cho!

— Nie wymyślaj, Dariuszko! Maru- 
sia ma rację. O! to jest główka nie 
od parady!

—■ Zrozum, matuchno! Co będzie 
potrzebne, sprawimy sobie nowe, we­
dług swego gustu. A najważniejsze, 
żeby było czysto... Szafa do książek 
potrzebna, do ubrania. U nas na przy­
kład nie ma przy czym pracować — 
przyda się, choć małe biurko. Michał 
lubi radio — kupimy odbiornik, mo­
tocykl.

Daria pochlipuje:
— Ale dożyłam, zmiłuj się Boże! 

Byłam panną, wysychałam od pracy, 
jak grzyb na piecu; jak obdarciuch 
chodziłam; zabawy obchodziłam z da­
leka, żeby się nie spalić ze wstydu. 
I miód był dla mnie ni© słodki, i cu­
kier z goryczą, bo pieniądze koszto­
wał. Myśmy i płakali, i bili się, i o- 
szukiwali, i świeczki stawiali, i ludzi 
krzywdzili, a przede wszystkim — 
pracowali. I chowali i umierali, a nie 
umarli i głodowali, a wyżyli. Jedną 
mieliśmy nadzieję: wyciągnąć się, że­
by nie gorzej, jak u ludzi. Jak nie 
my, to nasze dzieci. A teraz — za­
miast wdzięczności, wyśmiewanie...

Maria zaplata warkocze, bierze z o- 
kna szpilki i idzie do lustra.

Pociągając nosem, Daria układa z 
powrotem ubrania w kufrze. Fiedo­
równa wzdycha i uśmiecha się.

—• Przestań, Dariuszko! — mówi ła­
godnie.

— Mamo! — woła Maria z pokoju 
—• widziałam w kufrze ojcowe koszu­
le. A ojciec nasz chodzi w łatach, aż 
nieprzyzwoicie! Po co je oszczędzać? 
Podrze, kupimy nowe...

— Samodzielna dziewucha! — z u- 
znaniem mówi Fiedorówna. — I ma 
słuszność. Dariuszko. Wkładaj ty ło 
ubranie, stró* się, ażeby było w ży­
ciu trochę przyjemności.

Daria patrzy na nią ze zdziwieniem 
Macha ręką:

— Coś ty, zwariowałaś! Tak się od 
pół wieku już nikt nie ubiera.

— Też wymyśliłaś!
Wadim Łukaszewicz. Tłum. T. K.

Zeylanda 9 — upływa z dniem 24 bm.,
godzina 12.

Prezydium Rady Ministrów oraz Min. 
Obrony Narodowej wyraziły swoją 
zgodę na udział w Jednodniowych Jaz­
dach Konkursowych — kierowców na
wozach państwowych.

T>od koniec czerwca rozpoczyna się
1 w Budapeszcie międzynarodowy 

wyścig kolarski „Dookoła Węgier",
rozgrywany na trasie 10.00 km, w pię­

i Pietraszewski.

ciu etapach. Pol­
ska reprezentowa­
na będzie przez 2 
drużyny narodowe, 
których skład jest 
następujący: I-sza: 
Czyż, Lenkiewicz, 
Sałyga i Wójcik; 
Il-ga: Kapiak, No- 
woczek, Rzeźnicki

\Y/ęgierska drużyna koszykowa Ka- 
’ Se, wracając z Polski, rozegra­

ła w Ostrawie (CSR) mecz z drużyną 
Zeleznicary, odnosząc zwycięstwo w 
stosunku 40:30.

VV/’ międzypaństwowym meczu lek- 
koatletycznym Czechosłowacja 

pokonała Rumunię 113:99. Z ciekaw­
szych wyników notujemy: 400 m —- 

Moina (R) 50,1 sek., 
100 i 200 ni —• 
Lupsa 10,9 i 22,3, 
kula — Raica (R) 
15,12, 10 000 m — 
Żatopek 29,49,6, 
tyczka — Drago- 
mir (R) 3,92 m, w 
dal — Fikejz 6,97 
m, 5000 m — Radu 

m — Talmaciu (R) 
- John .(CSR) 13,42, 

Soeter (R) 1,90 m, 3000
Roudny (CSR) 9,33,3, 110 pł —

(R) 15,31,4, 
1,56,7, trójskok 
skok wzwyż — f 
m
Tosnar (CSR)' 15,1.

VY' Wimbledonie padły pierwsze 
piłki w wielkim turnieju teni­

sowym, który uchodzi za nieoficjalne 
mistrzostwa świa­
ta dla amatorów. 
Pierwszy dzień nie 
przyniósł specjal- 
nych niespodzia- 

— nek. Z bardziej 
znanych tenisistów 

~ Schroeder (U.S.A.) 
pokonał Mulloy'a 

3:6, 9:1,6:1, 6:0, 7:5; Falkenburg—Mitica 
6:2, 2:6, 8:6, 6'4; Drobny — Cartera 
(Anglia) 6:0, 6:2, 6:2; a Cernik (któ­
rego pokonał Skonecki) zwyciężył Pai- 
sha 8:6. 6:2 3:6 1.6 i 6:2.

KOMUNIKAT SPORTOWY
Z. K. S. „Ogniwo", Sekcja Pływacka za­

wiadamia wszystkich członków, że tre­
ningi odbywają się w środy i soboty każ­
dego tygodnia na Pływalni Miejskiej w So- 
łaczu, Ze względu na mające odbyć się 
mistrzostwa okręgowe przybywanie na tre­
ningi obowiązkowe.

Zawodnicy Klubu i nowo wstępujący 
członkowie zrzeszonych związków samorzą­
dowców, państwowców, skarbowców na­
uczycielstwa, bankowców i sądu oraz pro­
kuratury proszeni są o zgłoszenie się na 
pływalni podczas treningu u kierownika 
Sekcji Pływackiej kol. Szczublińskiego 
Henryka.


